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Ostateczne
w y n ik i

referendum
we Francji

PA R Y Ż  p a p . w  sobotę o- 
g'.oszane zosta ły  w Paryżu 
o f ic ja ln e  w y n ik i g losow ania 
w re fe re nd um  8 styczn ia 
we F ra n c ji,  w A lg ie r ii 1 we 
fran cusk ich  te ry to r ia ch  za­
m orsk ich :
U P O W AŻN IO N YC H  do g ło ­

sow ania — 32.520.233
GŁO SU JĄC Y CH  _  23.986.913 
W A ŻN Y C H  GŁOSOW

— 23.265.11 i 
„ T A K "  — 17.147.669
„ N IE ”  — 5.817.775

W  stosunku do lic zb y  waż 
nych g łosów  głosow ało 
„ ta k ”  74,99 proc., a  „n ie ”  — 
25,01 proc.

17 s tyczn ia s to lica  P o lski 
Lu do w e j obchodzić będzie 
uroczyście 16 roczn icę swe­
go w yzw o len ia  spod k rw a ­
wego Jarzma okupanta h i­
tle row sk iego . Obrócona w

N A K Ł A D : 60.355 C EN A  50 GR
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w n r o ia ?

R O K  X V I I  N iedz ie la , 15.1.1961 r.

Ponad 16 miliardów zł
na inw estycje

dla Szczecina
i województwa

Mieszkańcy „Trójmiasta“
czekają na przybycie

m/s „Krynica“
ze skarbami wawelskimi

G D Y N IA  (PAP). Jak  d o w ia d u je  się kores­
pondent P A P , 14 bm .sta tek „K ry n ic a ”  w p ły ­
ną ! na w o d y  cieśn in  duńsk ich  S kage rrak  i  K a t 
tegat. Rejs odbyw a  się zgodnie z p lanem  —  
sta tek  zna jdz ie  się w  porcie  g d yń sk im  16 bm.

W S Z Y S T K IE  p rzygo­
to w a n ia  zw iązane z 
p rzy ję c ie m  „ K ry n ic y “  w  
po rc ie  g d yń sk im  oraz 
p rze ła d u n k ie m  i  w y s y ł­
ką  © karbów  do W arsza­
w y  zapięte są na p rzy ­
s ło w io w y  „o s ta tn i gu­
z ik “ . M o to ro w ie c  zacu­
m ow any zosta je  przy 
nabrzeżu fra n c u s k im  o- 
bok dw orca  m orskiego, 
gdzie  n o rm a ln ie  za trzy ­
m u je  się „B a to ry “ .

P rze ładunku  dokona 
m łodz ieżow a brygada 
p o rto w có w  Józefa O le j­
n ik a  z d ru g ie g o  w yd z ia ­
łu  p o rtu  gdyńskiego.

Z  U R O C ZY S TO Ś C I 
gd yń sk ich  pon iedz ia łko ­
w y  „K U R IE R “  zamieści 
obszerną re lac ję  swego 
specjalnego w ys ła n n ika  
red. Jana Babińskiego.

Obniżka
cen gajj
c h ło d n ic z y c h  
i w a p ie n n ych

W A R S Z A W A  (PAP). 
Z dn iem  16 bm . (ponie­
d z ia łe k ) obn iżone zosta­
ją  czasowo ceny de ta ­
liczn e  ja j  ch łodn iczych  
z z ł 2,—  na 1,80 z ł za 
1 szt. i  ja j  w apnow a­
n ych  z 1.80 na 1.50 zł 
za 1 szt.

R A D A  M in is tró w  
z a tw ie rd z iła  p ro je k t 
5 -le tn iego  p la n u  in ­
w estycy jnego  d la  
Szczecina i  w o je ­
w ó d z tw a  w  ogó lne j 
sum ie  ponad 16 m i­
l ia rd ó w  z ło tych .

Zasadnicze założe­
n ia  ty c h  in w e s ty c ji 
są sk ie row ane  na 
dalszą rozbudow ę go­
spo d a rk i m o rsk ie j, 
przem ysłu  m e ta low e­
go, ce lu lozow o-pa­
p ie rn iczego, e le k tro ­
technicznego i  ro ln ic  
tw a . Poza ty m  na­
stąp i m odern izac ja  
p rzem ys łu  te renow e­
go i rozbudow a  urzą 
dzeń tu rys tyczn o -u - 
zd row iskow ych .

P R O D U K C JA  przem y 
s łu  ce lu lo zo w o -p a p ie rn i­
czego naszego w o jew ódz  
tw a  m a być oparta  m. 
in . na w y k o rz y s ta n iu  
trz c in y , k tó re j m am y 
pod dosta tk iem . Zosta­
ną  rozbudow ane : Stocz­
n ia  im . A . W arsk iego  o- 
raz fa b ry k i sprzę tu  elek 
tro techn icznego  p rzy  ul. 
W ie lk ie j i  w  Z a łom iu .

U zyskam y now ą w ie l­
k ą  ch łodn ię  i  p rzys tą p i­
m y  do  bu d o w y dużych 
zak ładów  ke ra tnzy to - 
w ych . Z ostaną oddane 
do  u ż y tk u  d w a  nowe 
szpita le— w  G olen iow ie  i 
Pyrzycach  oraz  rozpocz 
n ie  się budow a  nowego 
w  G ry fica ch .

PR ZYB ĘD ZIE nam  4 tys. 
now ych Izb m ieszkalnych, 
z czego 32 tys . — w yb u d u ­
ją  rady narodow e. 10 tys. 
— zak łady pracy 1 7 ty s . — 
spó łdz ie ln ie  m ieszkaniow e. 
R esort szko ln ic tw a wzboga-

(Dokończenie na i t r  2)

LO DO ŁA M A CZ „Ś W IA T O ­
W ID ”  go tow y do swej t ru ­
dn e j służby, w yczeku je  
przy  nabrzeżu W alów  C hro 
brego na •— p ra w d z iw ą  z i­
mę.

Fot. Smeja

BURZA
w Świnoujściu
ale... dopiero

w czerwcu
(IN F . W Ł .) Jak  w y n ik a  z 

o p u b liko w a n ych  danych , w  
przebiegu roczn ym  m aksi­
m um  lic z b y  d n i z burzą 
przypada na lip ie c , k ied y  
to  na ca łym  obszarze P o l­
sk i byw a  p rzec ię tn ie  ta k ic h  
dn i 5—6. D o tyczy to  m ie j­
scowości n ie z b y t w yn ie s io ­
nych nad poziom  m orza; 
stac je  górsk ie , np . Kaspro­
w y  W ie rch , Śnieżka, Rab­
ka , Jelenia Góra 1 n ie k tó re  
inne, ja k  Legn ica, Opole, 
Sandom ierz, Sobieszyn, SW I 
N OUJSCIE m a ją  n a jw ię k ­
szą liczbę d n i z burzą w  
czerwcu.

M aks im um  b u rz  w  Gnieź­
n ie  i  Zgorze lcu  w yka zu je  
s ie rp ień . M in im u m  d n i z 
burzą w ys tęp u je  w  Polsce 
w  lis topadz ie , k ie d y  to  n o ­
to w a n o  bu rze  zaledw ie na 
l l  s tac jach i  to  w  ilo ś c i 1—2 
na 10 la t. (e r)

BRZESKO
ma już program  

irgborczy

J A K  w y n ik a  z r e f  era 
tu  przewodniczącego 
PG R N , F ranc iszka  S U - 
S W A Ł A  (na zd jęciu), 
p ro g ra m  w yb o rczy  g ro ­
m a d y  B rzesko  je s t na ­
p ra w d ę  im p o n u ją cy . 
Już w  na jb liższych  la ­
tach  w  B rzesku  zam ie­
rza  się dokonać kom p lek  
sow ej m echan izac ji 
w szys tk ich  p ra c  po to ­
w ych . Z  sum  funduszu  
ro z w o ju  ro ln ic tw a , z 
w k ła d ó w  m ie jsco w ych  
ro ln ik ó w  oraz  d z ię k i po 
m ocy P ow . Ziw. K ó łe k  
R o ln iczych  p la n u je  się 
tu ta j za kup ien ie  różne ­
go ro d z a ju  c iągn ików , 
ko m b a jn ó w , roztrząsa- 
czy o b o rn ika  i  w ie le  in ­
nego sprzętu. P rz e w id u ­
je się usp ra w n ie n ie  go­
spo d a rk i nas iennej, a w  
parze z ro zw o je m  mecha 
n iz a c ji —  rozbudow ę  za 
piecza rem ontow o-tech-- 
nicznego. N ie  zapom nia­
no też o da lszym  rozw o­
ju  urządzeń so c ja lnych  i  
k u ltu ra ln y c h , m. in , zo­
stan ie  w yb u d o w a n y  o- 
środek zd row ia , nowe 
sk lepy, o raz  m agazyny 
na zboże i  naw ozy 
sztuczne.

N IE O F IC J A L N A  inau  
gun ie  ja  ka m p a n ii w y ­
bo rcze j na te re n ie  w o j. 
szczecińskiego odbyła  
się onegdaj w  B rzesku  
(pow. p y rz y c k im ) z  oka 
z j i  posiedzenia K o m ite tu  
G rom adzkiego  F ro n tu  Je 
dności N a rodu . N a u ro ­
czystość p rz y b y li m . in . 
se kre ta rz  K W  P ZP R  Jó­
zef Ł O C H O W IC Z , po ­
s łow ie  do  S e jm u  Ig n a cy  
K O N K O L E W S K I i  E -  
dm und  K O W A L S K I o- 
ra z  p rze ds taw ic ie le  
w ła d z  p o w ia to w ych  na 
czele z p rzew odn iczącym  
P re zyd iu m  P R N  w  P y ­
rzycach  J A N O W S K IM  
oraz sekre ta rzem  K P  
P ZP R  M Ł O D Z IE J E W - 
S K IM .

S A LA ' s zko ły  grom adź 
k ie j w  B rzesku  za p e łn i­
ła  s ię  po  b rze g i p rzed ­
s ta w ic ie la m i m ie jscow e 
go społeczeństwa, w ie le  
też osób p rz y b y ło  z  są-

siednicK  w s i. C h łop i1 2 
za in te resow an iem  s łu ­
cha ją  p rze m ó w ie n ia  a -  
g ronom a Z B O N IK O W - 
S K IE G O  i  p rzew odn iczą  
cego P G R N  S U S W A Ł A j 
k tó rz y  zapozna li g rom a­
dę z ra m o w ym  p ro g ra ­
m em  w yb o rczym . Po oży 
w io n e j d y s k u s ji p ro g ra m  
w y b o rc z y  g ro m a d y  B rze  
sko został jednom yś ln ie  
uchw a lony .

(Foto: St. D m ochow ski)'

Na apel huty „WARSZAWA“

„Złota Księga“
z o b o w ią z a ń
m łodzieżow ych

w drodze do Szczecina
C A Ł Y  k r a j  ogarn ia  fa la  zobow iązań po­

de jm ow anych  przez m ło d z ie ż  p racu jącą  w  
fa b ryka ch , in s ty tu c ja c h  i  przeds ięb io rs tw ach. 
B ryg a d y  P racy S o c ja lis tyczn e j z  h u ty  
„W A R S Z A W A “ , k tó re  zobow iąza ły  się w y ­
toczyć ostrą  w a lk ę  „w ą s k im  ga rd ło m “  pro­
d u k c y jn y m  na n a jtru d n ie js z y c h  odcinkach, 
w e zw a ły  m łodz ież całego k ra ju  do pode j­
m o w a n ia  podobnych  zobow iązań.

N A  A P E L  T E N  odpo­
w ie d z ia ło  ju ż  w ie le  b ry  
gad m łodz ieżow ych. Od 
fa b ry k i do  fa b ry k i prze 
biega spec ja lna  szta fe ta  
m łodz ieżow a przenoszą­
ca „Z ło tą  księgę“  w spó ł 
zaw odn ic tw a . P rzo d u ją ­
cy- ro b o tn icy  w p is u ją  do 
n ie j sw o je  zam ierzenia.

A P E L m łodz ieży w arszaw  
'k le j  p rz y ję ty  został gorą­
co 1 w  w o jew ództw ie  
szczecińskim . Podczas na ra­
d y  w  spawie rozszerzenia 
fo rm  w spó łzaw odn ic tw a pra 
t y  i  wzbogacenia go w  no­
wą treść, zadeklarow ano 
szereg w artośc iow ych zobo­
w iązań. B R YG AD A Z NO­
W OGARDU postanow iła w y 
konać poza p lanem  urzą­
dzenia do hyd ro m e rh a n irz - 
nego w y ła d u n ku  ziem nia­
ków , co w y e lim in u je  prze­
s to je środków  tran spo rtu . 
Przoduiąca BR YG AD A
M ŁO D ZIE ŻO W A ZAR ZA D U  
PORTU pod k ie row n ic tw e m  
brygadz is ty  Skup ien ia , zo­
bow iąza ła się zw iększyć 
w yda jność p ra cy  średnio o 
10 pro cen t i  podnieść kw a­
l i f ik a c je  zawodowe. W szy­
scy cz łon kow ie  b ryg a d y  po

s ta n o w ili zdobyć up raw ­
n ie n ia  lukow ego i  dźw igo­
wego.

W na jb liższych dn iach 18 
b ryg ad m łodz ieżow ych, u - 
b lega jących się o  ty tu ł B r j  
gady P racy  S ocja listyczne j, 
uzyska to  zaszczytne m ia ­
no. N ależy się w ięc liczyć 
z  da lszym  rozw ojem  
w spó łzaw odnictw a , po dykto  
w anego zarów no a m b ic ją  za 
wodową, ja k  1 troską  o  dal 
szy rozw ó j zak ładów  pracy.

W  T Y C H  D N IA C H  
K M  ZM S  o rga n izu je  
sp o tkan ie  m łodzieży, 
podczas k tó rego  om ów i 
się ko n k re tn e  fo rm y  roz 
w o ju  w spó łdz ia łan ia  
m iędzy b ryg a d a m i oraz 
w sp ó łzaw odn ic tw a  w ew  
nątrzza k ład  owego. W 
len sposób p rzygo tu je  
sie g ru n t do c h w ili,  k ie  
d y  „Z ło ta  ks ięga“  (znaj 
d u je  się ona obecnie w  
K o n in ie ) do trze  za po­
ś redn ic tw em  sz ta fe ty  
m łodz ieżow e j —  do 
Szczecina. N astąp i to  
w  p ie rw szych  dn iach  
lu te g o , 0 »

M a s p w e
zatrucie
spirytusem
metylowym
na Węgrzech

B U D AP ESZT PA P. W 
m ie jscow ośc i N y i Regyhaza 
na  W ęgrzech m ia ł m ie jsce 
w ypa de k  masowego za tru ­
c ia sp iry tu sem  m e ty lo w ym .

K o rzys ta ją c  z tego; 2e sto 
jąca n a  s ta c ji cysterna z 
tą  tru c izn ą  przeciekała , 
w ie lu  lu d z i po ła ko m iło  się 
na  sp iry tu s  a  następn ie p i 
ło  go. S ku te k  nie rozw aż­
nego k ro k u  okaza ł się tra ­
giczny. 4 osoby z a tru ły  się 
śm ie rte ln ie ; 116 osobom  u- 
dzie lono p ie rw sze j pom ocy, 
z czego 14 osób w  «lanie 
c iężk im  om  tszci;o»a 
szpita lu.

W  K A P IT A N A C IE  PORTU 
odbyła się narada, na k tó ­
r e j om ów iono w ie le  spraw' 
w yn ika ją cych  ze stosowa­
n ia  ( od m iesiąca) now ych 
przepisów  p o rto w ych  i  o- 
m iów iono szczegółowo wcho 
dząea w  b r . w  życie nową 
.in s tru kc ję  lodow ą” .

N a na radz ie  te j spotka ł 
się też po  raz p ie rw szy z 
w szys tk im i p ilo ta m i nasze­
go p o rtu  k p t. B . AD AM  
S K l, no w y ka p ita n  P o rtu .

Utrwalony

na taśm ie
magnetofonowej

głos
Gałczyńskiego

usłyszymy dziś

w „13 Muzach“
DZIŚ, w  n iedzie lę o g. 16 

w  k lu b ie  „13 M uz”  odbę­
dzie się w  zw iązku  z n ie ­
daw nym  odsłon ięciem  po-

Sie rs ia  przedwcześnie zm ar 
igo  po e ty  K . I .  G A Ł­

CZYŃ SKIEGO u ro czys ty  
w ieczó r pośw ięcony Jego 
tw órczości.

N A  dzisiejszą uroczystość 
p rzyb yć m a ją  n a  zaprosze­
n ie  k ie ro w n ic tw a  K lu b u  
Z w iązków  Tw órczych  żona 
znakom itego Poety, N a ta lia  
G a łczyńska oraz p rzy ja c ie l 
— znany l i te ra t Stanisławr 
S a lińsk i. W  p ro g ram ie : sio 
w o wstępne w yg ło s i S. Sa­
liń s k i, poezję G a łczyńskie­
go recytow ać będą a k to rzy  
te a tró w  szczecińskich: Z . 
M irska , H . P rzyby lska ; A . 
Zgrzyb łow ska, J . Bógdoł; 
T . Gochna, H . M a tw iszyn  i  
L .  M azu rk iew icz, u tw o ry  
J . S Bacha w yko n a  u ta len  
to w a ny, m ło d y  p ia n is ta  
W ło dz im ie rz  O b idow icz. N a 
zakończenie w ieczo ru  od­
tw orzen ie  z taśm y m agne­
to fon ow e j frag m e n tów  poe 
m a tu  „N io b e ”  — recytow a­
nego przez Poetę, 

W IECZÓR po w tó rzo ny  z«* 
s tanie w  po n iedz ia łek  o g,

Zabici i ranni
w wielkiej
katastrofie
kolejowej

T O K IO  ( in f. w ł.)  W  Joko­
ham ie w yd a rzy ła  się tra *  
g iczna ka tas tro fa  k o le jo w a , 
k tó ra  spow odow ała śm ie rć  
6-ciu o raz zran ie n ie  192 o« 
sób.

P R ZY C ZY N Ą  k a ta s tro fy  
by ło  zderzenie się pociągu 
pasażerskiego z c ięża rów ką 
na sku te k  czego dw a w a­
gony w y sko czy ły  z szyn. Na 
w yko le jo n e  w agony naje­
cha ł d ru g i pociąg biegnący 
z p rzeciw nego k ie ru n k u .
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RAZ 5® TYDZIEŃ
C A L E N D A R IU M

'  ś tw a  O N Z  o fc ra d o - 
i ła  n a  w n io s e k  Z S R R  
d  w y k o r z y s ty w a n ie m  

U r u n d i  d o  
a g r e s j i  p r z e c iw k o  R e p u  
W ic e  K o n g o .

F r a n c u s k ie  r e fe r e n -  
^  d u m  n a d  p rz y s z ło ­
ś c ią  A lg ie r u  p r z y n io s ło  
z w y c ię s tw o  k o n c e p c j i  
p r e z y d e n ta  d e  G a u lle ‘ a .

W  M o s k w ie  o b r a d o -  
^  w a ło  P le n u m  K C  
K P Z R .

^  P o m ię d z y  P R L  a  
C S R S  z a w a r to  p o ­

r o z u m ie n ie ,  b a  p o d s ta ­
w ie »  k tó re g o  w  z a m ia n  
aa  d o s ta w y  m ie d z i o -  
t r z y m a l iś m y  k r e d y t  u -  
m o ź l iw ia ją c y  r o z w in ię -  s to n o w a ć

s ta tu c ie  p a r t i i  F ro ło w i 
K o z ło w o w i sku p ia  uw e 
gę na te j osobistości. 
W a rto  chyba tu  p rzy ­
pom nieć. że K o z ło w  b y l 
ty m , k tó rego  podróż do 
U S A  pop rzedz iła  s łynną 
w iz y tę  tam że samego 
Chruszczów ».

Mężczyzna 1961

c le  p r o d u k c j i  te g o  den­
n e g o  s u ro w c a .

J u ż  t r z e c ia  
w  c ja  k o n g i js k a  
w le d z ia la  p o s łu s z e ń s tw o  
p łk .  M o b u tu  i  o p o w ie ­
d z ia ła  s ię  z a  le g a ln y m  
n ą d c m .

A  S t r a jk  w  B e lg i i  
^  t r w a  c z w a r ty  t y ­
d z ie ń .

Ja k  p o w in ien  w y g  »dać 
m ężczyzn* 1WS1 r ."  Nie 
m artw c ie  się panow ie, p o ­
m y ś le li o  nas m istrzowie- 
ig ły . O to  ic h  rscepta: 

Spodnie proste, wąskie. 
W ykańcza 'tę  prze i łw f o- 
n y ra  zapięciem  w pasie -  
ta k , b y  m ożna je  b y io  n<>- 
eić bez paska, t/w a g a : w ą­
sk ie  no ga w k i Spodni o d r  i  
trinę się rÓŁłzerznj-t B 2.v 
sam ej stopie. Z  przodu spn 
d n ie  p o w in n y  t-.-żeć na  s-to- 

s p ie s z y ł n a  s p e c ja ln e j p le , -w yd łuża ją : n® sfcoś-
. ___• n ie  k u  ty ło w i.  A n i kaw a łka
k o n fe r e n c j i  p ra sow e .! s ka rp e tk i n ie  po w inn o  być

w yp o w ie d z  widać;
sw e g o  sze fa . M a ry n a rk i ba rdz ie ; trą d y  

w y ło g i sm uk łe  i d łu  
węższe k o łn ie rz y k i 

„ „  „  . uk le jsza  «yiwe;ka?. L i-

a lę -  LV1S
OV m -to i j u z  joJctes t u b -  na , l in ie  przec ięc ia kieszeni 
s to tŁ c jo n a ln e  u z y o b r o ic -  i  k la p e k  skośne, lu ko .ra to  

- -  w yg ię te . B a rdzo po pu larne

»,K a n c le rz  io y  r a z i ł  j e -  gfe, 
d j / t i ie  s t r o ją  o g ó ln ą  t e n -  (sm aki

Mobuiu i Kasavubu tracq grunł pod nogami

Bunt żołnierzy
w  T h y s v ille

m m rn m e t m  m  W Y D A R ZE N IA  w TnysT il-

tylko na krótko -5 s s .=
r e j  popleczn ików  k l ik '  M o­

im  w  ag «. —• bu tu -K asavubu w popłochuf i  as f  u  i b | n « » « f *  &S5&“ * K v",eaS8i
U L H O t w M  ł f  te LM  l i  ra  ■  te J P  C te  n L s  sw o ją  rodzinę ó-> be l«« .

Juk  w yn ika  t  flonic.-ien
w  W  m  n a p ływ a ją cych  z  Konga pre
H  _ _ _  » u  >  SLm  m  m ie r  Łu m utn ha  c ie iZ v  się

I j U  B i l  11 IM  O l ©  srt.iss^rssisi
r ja c h  k ra ju . '

A M ER YK AŃ SK A agencja
B E L G R A D  (P A P ). J a ł t  d o n o s i z  L e o p o ld v i l le  prasowa r u i  da je następu- 

k o r e s p o n d e n t A g e n c j i  T a n ju g ,  s y tu a c ja  w  © bo- ^ V ^ o n g o :  * v tu * '
z ic  w o js k o w y m  T h y s v i l le  je s t  n ie ja s n a . W ia d o -  V iw w it tc je  w schodni« i 
m o ś c i d o ty c z ą c e  s y tu a c j i  w  ty m  o b o z ie  są K iv u  zna jdu ją  się c-Wiiow.
s p rz e c z n e .

n ia  o  te j  sp ra w ie ” ,

I  t e k  n i k t  j u ż  n ie  
m o ż e  m ie ć  w ą tp l iw o ś c i .

L / i r t f i w - ł  w *  -  p rzyb ra ne  -«córą lu b  
* *  „ w y b u c h  w to r k o w e j  zamszem (skórzane lam ów - 
„ b o m b y “  b y ł  c o  n a jw y ­
ż e j tz w .  » .w y b u c h e m  p o  
k o r o w a n y m “ . H e r r  A -

1 m a ry n a re k  rozcięcia 
e w zd łu ż  szwdu 

M a ry n a rk i le tn ie  z reg ti- 
Ł  bez podszew ki. «porte -

tam szem  (skórzane 
k i.  obciągane zamszem euzi 
k i ,  naszycia *  zamszu i tp . ł.  

K a m ize lk i?  T a k . w  bolo-
d e n a n o r  t te h o d z i n a  * T » c j i ,  Jak 1 dob.-.rc e n a u e r  u c n o a z j n a  s m odne sa kam

z a

Rok
stabilizacji

*  p o l i t y k a .  J a k o  t a k i  p o -  k ra w a t,
P o ls k a  A g e n c ja  P r a -  w in ie n  s o b ie  k o n ie c z n ie  . .  ,  .  _ _

SSŁSaSŁ''ŁS « W - * 5 & 2 1,0,161 kłamstwa
B ia c je  »  b a rd z »  o p ty r a i  w e m y . ż e ld . d y  z a c z y n a  . _
» ty c z n y m  w y d ź w ię k u ,  m ó w ić  . o  p o p r a w ie  s to  ® u »  K » m c o w  w  B u r  
M c m  n a  m y i l l  k o m u i l i -  t a n k ó w  z  p o ls k ą "  to  5 ? ? ? ° ^  <St' Z ,e d - A n L

Sty°^£’cL»% -  •»»** ”L,T SS.tSS^S Aw a r c ie  p o p rz e z  P o ls k ą  ]e p s K , ,  n a jk ró ts z e  j m y  
“ *  t lo n e  ( p o w ia d a n ie .  W  

P  S .  Z S R R  c z y  N R D ;  ty m  r o k u  p r z y z n a n e  zo
p tk e d e  w s z y -  _  d b o  k ie d y  p o t r z e b  t y l k o  d w e  „ N o b le

e t w * “'  4 6  n e  m u  je s t  a l i b i  w o b e c  k ła m s tw a " .
z a c h o d n ic h  s o ju s z n ik ó w .

I  w  je d n y m  ł  w  d r u -  i  N A G R O D A  —  
g im  w a r ia n c ie  r a c h u b y  j .  S A G Ę  
są zu p e in ie  zawodne.
Z w ie ś ć  o p in i i  z a c h ó d -  .»»Sła ObSnawi« Is tn ie ję , * • -  
n ie j  s ię  n ie  « d a .  l i c z ę -  * * * *

I960
—  p ro d u k c ja  

s łow a  w z ro s ła  w  
r .  o  10,2 proc. 
p la n o w a n ych  6.T proc.

w zro s t p ro d u k c ji
os iągn ię to  g łó w n ie  « »  . - , u k  h o u m  śpiew ają, ze
s k u te k  w zro s tu  w y d a j-  3 , e - f 6® ,n f t . * ° ’y '* * „  ■ f' a» cukrzycę ttm«ęą
n o ic l p ra c y  (w  » n e m y -  ska, * * * £  w  * d '  * » “  ~
« e  c ię ż k im  —  13.« « 2 ? * *  N R F  —  ^
•wam. «. h u d w o^ic tw io - st3Tti nonsensem. I I  N A G R O D A  —
^ ^ 1 , 7  ™  » •  M O O R E

-  W o w n ic tw w  m lees Z J S Z l I  g l S J U l t  , . r .w c .  w w .  w«
k a n i ow e Oddało do  U- alis tyczni« nam-n*wała Krąj
* ’ * ' !  ł .W  » »  O b ra d u j,e .  w  ty m  ty -
m ia s t p la n o w a n ych  2S6 g odn iu  P le n u m  K C  g*. •  m ały wtos u i« utonę 

-------- - * • • zasa- ,a w® własnym obrazie” .tys . izb . K P Z R , k tó re  w
r  ,  ,  4 P lonów  d z ie  pośw ięcone je s t

cnterech p o d s ta w o w ych  sp ra w o m  ro ln y m , po d - 
zbóż ks z ta łto w a ła  s ię  ię ło  n ie zm ie rn ie  d o n io - 
na  poz iom ie  o  0,4 q  w y ż  s łą  d e c y iję  rw o ła n ia  
ssym  n iż  w  ubs r . i  w y -  ko le jnego  aw ycza jne- 
n ios ła  16,1 q . g0 x ja8du  p a r t i i  17. x .

N ic  dz iw nego, że  r o k  h v - P ro g ra m  z jaz - 
m in io n y  ocen iany je s t p rze w id u je , obok
ju k o  ro k  s ta b iliz a c ji na  p u n k tó w  no rm a ln ych  
sze j gospoda rk i n a ro d o - pnzy tego ro d z a ju  o ka - 
w e j. z jach , ta kże  d o konan ie

zm ia n  w  p ro g ra m ie  i  
W u f t l l f f c f a  s ta tu c ie  p a r t i i.
V B J f l I f lO I !  K o m e n tn to rzy  r w ra -

« i b  uw agę w  zw ią a ku
a i G  p o z o l o « r a n y  *  ^ na  »praw y.

PO P IE R W S Z E : bę- 
»Nateźy w  ja k iś  upo- <jzie to  n a jb a rd z ie j re -  

#ób z b liż y ć  się do P o l-  p re z e n ta ty w n y  ze zjaa - 
$ k i” ,  d ó w  K P Z R  —  p ra w d z i­

w y  z jazd  g igan t. W eż- 
T o  en igm atyczne o - m ie  w  n im  bo w ie m  u -  

éw iadczenie złożone w e  d z ia ł d c . 4 ty * , de lega- 
w to re k  p rzez kan c le rza  tó w .
A denauera  w «  f r a k c j i  P O  D R U G IE : zw o ła - 
p a r la m e n ta m e j C D U  n ie  z ja zd u  ró w n o  w  m ie  
— ' ocenione zoaia ło  siąę po  in a u g u ra c ji k o - 
przez prasę  zachodnią le jn e j ses ji O N Z  zda je  
ja k o  „b o m b a “  dużego s ię  w skazyw ać na chęć 
k a lib ru .  uprzedn iego  skem fron-

Ju ż  następny d z ie ń  to w u n la  s łó w  i czynów  
p rz y n ió s ł je d n a k  sp ro - rzą d u  K ennedytego oa 
w adzen ie  je j  do w te ś c l-  te j p łaszczyźnie.
■wycb w y m ia ró w . Rzecz P O  T R Z E C IE : p o w ie - 
n ik  p rasow y rz ą d u  b oń  rże n ie  w yg łoszen ia  re fe  
Ski ego v .  E c k h a rd t po- ra tu  na te m a t zm ian  w

S porządz ił
J . B A B IŃ S K I

inw estyc je
dla Szczecina
(Dokończenie ze s tr. 1)

ię o 970 izb  lekcy jn yen , 
.. t> m  ISO w szkołach — 

P o m n ikach Tysiąc lec ia . Sw i 
no u iśc ie  o trzym a now y 
<5om  tu rys tyczn y , a w  Szcte 
c ln lr  rozpoczn ie się budo­
w a nowoczesnego ośrodka 
tu ry fty czn e ę o .

Szczególna uw aga będzie 
zw rócona na ro zw ó j r o l­
n ic tw a , a przede w szystkim  
w  zakresie u tw orzen ia  w ic i 
k le j bazy paszowej. In w e­
s tyc je  na  m e lio rac ję  w  po­
rów na n iu  do  dotychczaso­
w ych  — powlękaza się p ra  
w ic  trz y k ro tn ie , na tom iast 
wyposażenie w  sprzę t tech 
n icza y  będzie trz y  1 pó ł 
razy w iększe.

L iczba za tru dn ion ych  w  
zawodach pozaro ln iczych
w zrośn ie  o ok. 37 tys. osób, 
a w artość p ro d u k c ji przem y 
s łu socja listycznego — o 817 
proc.

F IN A N S O W A N IE  czy 
n ó w  społecznych zosta­
ło  w yłączone  z zakresu 
l im ito w a n ia -  5 -le tn icgó ' 
p lanu , cb tir t io ż liw i r a ­
dom  na ro d o w ym  b a r­
d z ie j e lastyczną p o lity ­
kę  w  ty m  zakresie.

W  założeniach o k tó ­
ry c h  p iszem y mogą jesz 
cze n a s tąp ić  pewne 
zm iany . Zadecydu je  o  
ty m  osta teczn ie  Sejm , 
k tó ry  z a tw ie rd z i p lan  
5 - le tn ł d la  całego k ra ju .

(b)

d e  port w p ływ em  rządu Lu 
ntumby-G-izengi.

W o jska  wiernfc, L  ifnuwt- 
J E D E N  z w y s o k ic h  u -  p.«, um o cn iły  (.We "Pozycje 

r z ę d n ik ó w  O N Z  o ó w ia d -  W pó łnocne j K a ttm lze , 
c z y i ,  ż e  w e d łu g  p o s ia -  x a i i *  * f« w i» ja  op ó r 
, • . . K ran ym  przez V M e W o  od

d a n y c h  p rz e z  n ie g o  w ia  a z iiin m  ceom bc««. 
d o m o ś c i, M o b u tu  i K a -  P ro w in c ja  Kas»i a w y ją t-  
s a v u b u  u d a ło  s ię  o p a -  k i« ®  ”J>*&* ™ *  r “ rn ir2 ! ? ° "  
n o w a e  b u n t  ż o in in ro y  w  f f t S T S t »  ¡ 3 S T  
T h y s v i l le  i  o s a d z ić  p o -  t łize n g i. Należy »ię l t-Z'-e 
n o w n ie  W a re s z c ie  p re -  i  prze jściem  na tę Str- nę 

r P ro w in c ji R ów n ikow ej,
m ie r a  L u m u m b ę . k t ó r j  M obutu  k o n tro lu je  w rze 
p rz e z  p e w ie n  c z a s  z n a j c zyw is to ie i Jedynie p no w in 
d o w a l  s ię  n a  w o ln o ś c i.  cl *  iv *op o łd v iiie , »ie « i-*e r-

_  , . wałom - wypowiadają tw o-
Z  pow odu p rzerw an ia ; je wątpliwości jo do loiaJ- 

poiączeó b ra k  je dnak  ności wobec niego stacjami 
śc is łych  w iadom ości.

Agencja Reutera p i * t r .  łe  
W E D Ł U G  in fo r m a c j i  ^ — » ^ 2  

a g e n c j i  z a c h o d n ic h , W  i  źo tu ie rsy ze S ta n lc y r il-  
p ią te k  d o  o b o z u  te g o  od  s to lic y  p ro w in c ji »»f-ho-

r  «« Jssał, sssOd L e o p o ld v ille , p r z y  b y  n ikó w  L u m um by. O /.te - 
l i  M o b u tu , K asavubu  i  rww ie l  to łn ie rz e  c i pro- 
Bom boko. K asavubu w" * r<» dziaJai-. . .  , ,  ,  r  ność propagandow ą na
c h c ia ł spotkać się z L u  rzecz I.nnmmhy. A gm tja  
m um bą. P re m ie r Konga R eutera p*Hlajc, re  Z Jon e m  
o d m ó w i! ję d n r t : p re w a - S S T ^ S S S » «  
dzem a z  n3m ja k ic h k o l-  vine opowiada «¡ę po m ó ­
w i ek rozm ów . nie  pra w o w iteg o  rządu kon

gi¿»kiego.

J u ż  z a  tyd zień
rząd Kennedy’ego

przejmie władzę w OSA
W A S Z Y N G T O N  (P A P ). J a k  w iadom o, prezy­

d e n t U S A  K e n n e d y  1 jego  gab in e t obe jm ą 26 
bra. w ła d zę  w  Stanach Z jednoczonych,,, zaś w  
d n iu  21 bm l S enat U S A  zb ie rze  s ię  na posie­
dzen iu  w  ce lu  za tw ie rd ze n ia  sk ła d u  1 (»-osobo­
w ego gab ine tu . A gencje  zachodnie ju ż  obecnie 
p rz e w id u ją , że z a tw ie rd ze n ie  gab in e tu  Kenne­
d y e g o  nastąp i g ładko , p rz y  czym  przytacza ją  
w yp o w ie d z i na ten  te m a t lic zn ych  senatorów  
za ró w n o  d e m o kra tó w , ja k  i  re p u b lika n ó w .

A  OTO p e łn y  »k ła d  ga b i- Georga D ocktaga na stano- 
etu K e nnedy ’ ego: w ls k o  d y re k to ra  naczelnego
Dean R usk — « e k re ta rr ..E x p o rt-Im p o rt B a nk” , za i 

b. gu be rna to ra  stanu Iow a 
D ou^ Irs n i l lo n  —* aekre- • H erechela — na stano- 

skart.1. W lsko d y re k to ra  Tederalne-

i , * f 0« r , o™ T “ r ‘  -  “  : . V S y c b K S i « “ p S w ś

j s s i s r  - 2 «assMtSi a.
S & S rd  u .y  -  n ln lM tr

łączności

Tsul Tlng-Yuan
- konsul generalny ChRL
na I Woj. Zjeździe Tow.
Przyjaźni Polsko-Chińskiej

w  S zc ze c in ie
P O P U L A R N E  p rz y s ło w ie  „P o la k  —  W ęgier 

d w a  b ra  ta n k i”  zna laz ło  w  Szczecinie odpow ied 
n l k :  „P O L A K  —  C H IŃ C Z Y K  T O  P R A W D Z I­
W I P R Z Y J A C IE L E !“  P rze ko n a liśm y  się e  tym  
choćby na o d b y tym  o s ta tn io  w  K lu b ie  „13 
M U Z “  I  W o je w ó d zk im  Z jeździe  Tow arzys tw a  
P rz y ja ź n i P o lsko -C h iń sk ie j. N a szczeciński 
z jazd  p rz y b y ł *  G dańska  ko n su l genera lny 
C hR L . T su l T lng -Y uan .

SZCZECrŃSaa o d dz ia ł n lzow aną w  ZM S. W w ie lu  
T ow . p rz y ja ź n i Po lako-C h irt zak ładach pracy i  m s ty tu - 
sk le j pow sta ł w iosną 1953 e ja ch czynne są Tuż ko ła  
ro k u  x In ic ja ty w y  tzezeciń m łodzieżow e propagu jące 
sk ich  a rch ite k tó w . L iczący 
początkow o zaledw ie 6 o- 
sób. w  c iągu k ró tk ie g o  cza­
su zyska} w ie lu  zw o lenn i­
k ó w . Zorganizow ano prze­
szło s l i i i  io '"a rz y . 'tw a  -rt 
in .  na  te renach po w ia tu  cho 
jeóskiego, sta rgardzk iego i 

W tvm czasie

w e są zgodne 
na jpo w ażn ie jszym  p rob le­
m em , w  k tó re go  ob liczu sta 
nie ad m in is tra c ja  Kenne­
d y e g o  w  pie rw szym  ro k u  
spraw ow an ia  w ładzy, .bę­
dzie p ro b lem  B e rlin a  za­
chodn iego.

Z O S T A T N IE J  C H W IL I

S tew art U da li — sekre tarz  
spra w  w ew n ę trznych  

O rv ille  F reem an — sekre­
ta rz  ro ln ic tw a  

L u th e r  Hodge« — sekre­
ta rz  ha nd lu

A r th u r  G o ldbe rg  — eekre 
ta r  z p racy

A b ra ha m  R lb ic o f f •— se­
k re ta rz  zdrow ia , ośw ia ty  i  
o p ie k i spo łecznej.

o r a w  B R U K S E L A  (PAP1. 
ja k  w iadom o, A d la i S te v e n -1 W  s o b o tę  p ó ź n y m  w ie -  
aon, a A v e re ll H errim a.n  — c z o re m  rz ą d  b e lg i js k i  o~ 
c ja fn v *h ° rem  Q°  zJ,ceń spe e ło s i l  k o m u n ik a t ,  w  k tó  

w a r t o  p rzypom nieć, że r >'m  z a p o w ia d a  w * n o -  
do tyehezasowy d y re k to r  Fe w ie n ie  p rz e z  s tra jk u ją - 
dera lnego B iu ra  Śledczego j c y c h  p r a c y  w  z n a c z n y m  
Edgar H o o ve r oraz k le ró w -  k  i ’ ,  i f ł  i a ł .  
n ik  C en tra ln e j A g e n c ji W y f 3 ™ 1® , p o n ie a z ia i 

ladow cze j, A lle n  D u lles  k u  16 s ty c z n ia .
K o m u n ik a t przyznaje, 

że  s t ra jk  t rw a  n a d a l w 
okręgacb R iege i H a i- 
u a u t  w  W a lo n ii . ,

łjądą n r

W# ki r

nadal pe łn ili swe obo-

SOBOTĘ prezydent — 
e le k t o g łos ił nem in se ję  b. 
ix b w n M o tré  «tanu K U R W ,

w o lińsk ie go . W  . 
w ygłoszono w ie le  p re le kc ji 
1 od czytów , urządzono sze­
reg w ystaw , spo tka ń >. po­
gadanek.

J A K  duże Jest sain teresi>  
w an ie  pracą T ow . P rzy jaź­
n i P o lsko -C h ińsk ie j w  
Szczecinie, św iadczyć może 
z jazdow a dyskus ja , w  k tó ­
re j om ów iono fo rm y  da l­
szej dzia ła lnośc i i  ro ^ a e rze  
n ia  ram  organ iza cy jnych .

OBRADOM zjazdowym 
przew odn iczy ł p ro /, d r  la r . 
P io tr  Zarem ba. Z jazd wy­
b ra ł 17 cz łonków  nowego 
zarządu T ow a rzystw a S 
delegatów  a a  K ra jo w y  
Z jazd  TPPCh,

Przew odn iczącym  obrany 
został p ro /, d r  inż . PIOTR 
ZAR EM BA , I  vr>e«przewo- 
dn iczącym  JERZY * 'A *E R -  
M AN  -  k ie ro w n ik  M o je - 
w ód rk le ga  O środka P ropa­
gandy P a rty jn e  i, H  w ice­
przewodn iczącym  z o n  a
KO ZŁO W SKA -  pm edstaw l 
c ia łka  l i g i  Kob ie t.

W  czasie ob rad zabrał 
gpos kon su l ge ne ra lny 

ChRL z Gdańska -  tS U  
T IN G -Y U A N . S tw ie rd z ił cn 
z n a c isk iem : „ Im  ściślejsze 
i  m ocnie jsze są w ęz iy  p rz y  
ja ź n i m iędzy naszym i na­
rod am i, ty m  ba rd z ie j je ­
steśm y so lid a m i, ty m  w ięk­
sze są s iły  naszego obozu, 
-  obozu p o k o ju  i  socja liz­
m u ''.

K o nsu l życzy ł Tow a rzy ­
s tw u P rzy ja źn i Po lsko- 
C h ińsk ie j w  Szczecinie dal
szei ow ocne j pracy...

W AR TO  dodać, i c  do ria j

p rzy ja źń  po lsko-chińską.

Pechowy
karam bol
na skrzyżowaniu 
ulic

w śródmieściu
W C ZO R A J na skrzyżow a­

n iu  u lic  A r m ii  C zerw onej i 
W ie lko p o lsk ie j m ia ły  m ie j­
sce dw a zderzen ia samocho 
dow e: o godz. 13 sam ochód 
„M o s k w ic z ”  zderzy 1 się z o- 
sobową „W arszaw ą” , a o 
20.50 dw ie  ta k s ó w k i — 
„W a ra zaw y” . W obu w y ­
padkach, na szczęście, ob y ­
ło  s ię  bez o f ia r . W in ę pono­
szą: w  p ie rw szym  w ypa dku  
„M o skw icz ”  — n r  re j. M A  
*990, a w  d ru g im  — taksów  
ka  n r  re j.  M A  4js*.

K ie ro w cy  obu pojazdów 
n ie  przestrzega li pie rw szeń­
s tw a prze jazdu.

O O O D Z. 19 na skrzyżo­
w a n iu  u l.  F ir l ik a  z u l.  E m i­
l i i  P la te r taksów ka  po trą­
c iła  row erzystę , k tó re go  w 
s ta n ie  c iężkim  odw iez iono 
do szp ita la . Ś ledztw o w  te j 
sp ra w ie  pro w a dz i K om enda 
R uchu M O. (ap)

W IECZÓR 7. O K A Z J I 
W Y Z W O L E N IA  
W A R S ZA W Y  — W  T V  

W A R S ZA W A  (PAP ). W  
po n iedz ia łek  1« ten . T e le w i­
z ja  W arszawska tran sm ito ­
w ać będzie z Sa li Kongrcso 
w e j u ro czys ty  w ieczó r zor- 

.  .  ganizow any z o k a z ji 1« rocz
ba rdz ie j oddanych a k tv w i-  n icy  w yzw olen ia  s to licy . Po 
s tów  to w a rzys tw «  zalicza I e ią te k  tra p e m la ji o  godz 
MeMBUMkA «UOdREj K W I*-  | jT.IŚ, _

s w y f f l  t h

X  P L E N U M  K O M IT E T U  
C E N T R A L N E G O  K P Z R

M O S K W A  P A P . W  sobotę 
na p lenum  »Somiletu C en tra lnego  
K P Z R  toczy ła  się w  da lszym  
c iągu dyskus ja  n ad  p ro b le m a m i 
ro iW u ju  ro ln ic iw *  Z w ią zku  Ra­
dzieckiego. Z a b ra ło  ^ ło s  13 osób 
—  k ie ro w n ik ó w  obw odow ych i  
k ra jo w ych  o rg a n iza c ji p a r ty j­
nych, p rzew odniczących ko łcho ­
zów . uczonych i  ro ln ikó w .

W  pon iedzia łek p lenum  k o n ty ­
nuow ać będzie obrady.

P O S IE D Z E N IE
R A D Y  B E Z P IE C Z E Ń S T W A  N Z  
T R W A

*  N O W Y  JO R K  P A P . W  sobo^ 
tę Rada Bezpieczeństwa N Z  k o i ł  
tyn u o w a la  dyskus ję  nad s y tu a c ją

Kongo. D yskusję  zagaił de le ­
gat ZSRR. w ice m in is te r spraw  ■/& 
g ran icznych  Z o r in  podkreś la jąc  
r»Z jeszcze że B e lg ia  dopuśc iła  

agres ji wobec Konga zezwala­
ją c  na łą d o w a n ie  w  R ua n d a -U ru n  
d i żo łdaków  M o b u tu  i na ponow  

w kroczen ie  ich s tam tąd  do 
Konga d la  podjęcia w ro g ic lt d z i*  
łań  p rzec iw ko  zw o lenn ikom  Lu-* 
m am by.

W  obron ie  B e lg ii w y s tą p ił «iea 
lega t Czang Ka i-szeka  u trz y m u ­
jąc , że wy darzen ia  będące przed­
m io tem  ska rg i ra d z ie c k ie j n ia  
m o ty w u ją  za rzu tu  agresji.

O b rady  w znow ione zostaną 
pon iedz ia łek.

ZSRR PRO TESTUJE...

*  M O S K W A  P A P . W icem in i­
s te r spraw  zag ran ic rnych  ZSR R  
K uzn iecow  w ręczy ł w  sobotę 
am basadorow i U S A  Thom psono­
w i notę *  protestem  przec iw ko  
p ro w o ka cy jn ym  poczynaniom  a - 
m erykańsk ich  o k rę tó w  w o je n ­
nych  C hodzi o fa k t, że ta n ko w ie c  
radz ieck i ..S w ie rd low sk“  zosta ł 
n ie lega ln ie  za trzym any na M o ­
rzu K a ra ib s k im  przez trz y  am e­
ryka ń sk ie  o k rę ty  w o jenne.

U R Z Ę D N IC Y  B E LG IJS C Y  
W  K LE S Z C Z A C H  S Z A N T A Ż U

*  B R U K S E L A  PAP. Rząd be l­
g ijs k i og łos ił k o m u n ik a t grożący 
zaw ieszeniem  w  u rzędow an iu  I 
pozbaw ien iem  uposażenia wszyst 
k im  s tra jk u ją c y m  urzędn ikom  
państw ow ym , k fó rz r  n ie  w zno­
w ią  p racy do pon iedz ia łku .

N O W A  P O Ż Y C Z K A  
A M E R Y K A Ń S K A  
D L A  J U G O S Ł A W II

*  B E L G R A D  P A P . Jak podaj« 
b iu ro  in fo rm a c y jn e  U S A  w  B e l­
gradz ie , a m erykańsk i fundusz  
ro zw o ju  gospodarczego zaw iado ­
m ił Jugosław ię  o p rzyznan iu  je j  
3 pożyczek na łączną sumę 
27.100 tys. d o la rów .

Z A P O W IE D Ź  K O M U N IK A T U  
T Y M C Z A S O W E G O  R Z Ą D U  
R E P U B L IK I A L G IE R S K IE J

*  K A IR  P A P . M in is te rs tw o  ta  
fo rm a c ji tym czasowego rządu R» 
p u b lik i  A lg ie rs k ie j podało w  T u  
niste do w iadom ości, że w  ponie­
d z ia łe k  w  godzinach przedpołuds 
n io w ych  ogłoszona zostanie de­
k la ra c ja  rządu tym czasowego.

D R A S T Y C Z N E  Z A R Z Ą D Z E N IA  
W A S Z Y N G T O N U  
W  D Z IE D Z IN IE  F IN A N S Ó W

*  W A S Z Y N G T O N  P A P . Adm te 
n is tra c ja  E isenhow era o p u b lik o ­
w a ła  w  sobotę d e k re t zabran ia ­
ją c y  obyw a te lom  S tanów  Z jedna  
czonych oraz  am e ryka ń sk im  oso­
bom  p ra w n ym  posiadania fu n d u ­
szów w  złoc ie  poza g ra n ica m i 
U SA. D e k re t za w ie ra  w y ja śn ie ­
n ie  iż  w spom n iany zakaz w iąże  
się z koniecznością u trz y m a n ia  
w  rów now adze b ilansu  p ła tn icze  
go S tanów  Z jednoczonych.

V O N  D E M  B A C H -Z E L E W S K 1  
S T A JE  W  P O N IE D Z IA Ł E K  
P R Z E D  S Ą D E M

*  B O N N  P A P . P rzed sądem te
N orym berdze  s ta je  w  pon iedz ia ­
łe k  b y ły  SS O berg ru p p e n fu e h re r 
i  genera ł SS E rich  von  dera 
B ach -Z e lew sk i. Jest on oskarżo­
ny o  dokonan ie  w  ro k u  1034 w  
czasie puczu Roehm a zabó js tw a  
w ła śc ic ie la  z iem skiego  w  ó w ­
czesnych Prusach V 'schodn ich , 
A n to n a  vo n  H ochberga. A k t o- 
skarżenla n ie  o b e jm u je  zb ro d n i 
von  dem B ach-Zelew skiego po­
pe łn ionych  podczas k rw a w e g o  
t łu m ie n ia  P ow stan ia  W arszaw­
skiego,
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P E R Ł A
Zachodniego Wybrzeża

nabiera nowego blasku
Bibliotekarskie
kontakty
ze Skandynawią

P R Z Y  szczecińskie j b i­
b lio tece  w o je w ó dzk ie j i 
m ie js k ie j po w s ta ł dz ia ł 
skan dyn aw sk i, w  k tó ry m  
¿ kup ion o  k s ią żk i pow iążą 
ne tem a tyczn ie  z  k ra ja m i 
po łożo nym i na ty m  pó łw y  
spie.

Łączn ie  zgrom adzono 
o ko ło  1000 książek, p rzy  
czym  ic h  liczba będzie 
w zra s ta ła  w  m ia rę  zaku­
pó w  i  w ym ia n y . N aw iąza 
n o  ju ż  k o n ta k ty  z N o rw e ­
g ią , a w  D a n ii szko li się 
spe c ja ln y  fa cho w ie c  do 
te go  dz ia łu .

W  ram ach w y m ia n y  do i 
W iadczeń b ib lio te k a  szcze­
c ińska  — na w zó r N orw e  
g ii — m a zam iar u ru ch o ­
m ić  b ib l^ te c z n e  S A M -y.

(ZAP)

Czy ciepła 
POGODA
przyspieszy
dorszowe
GODY?

ŁA G O D N Y  przebieg Je­
s ien i oraz p ie rw szych dn i 
z im y  w y w a r ł rów n ież 
w p ły w  na  r y b y  w  B a łty ­
k u . Na p rz y k ła d  dorsze — 
Jak się oka zu je  — w y ra ź  
n ie  „ s t r a c i ły  g ło w ę”  i  po 
m y li ły  m iesiące. Już  od 
p o ło w y  g ru d n ia  na łow is  
kach  w ys tę p u ją  s ilne  kon 
cen trac je  ty c h  r y b  i  to  za 
ró w n o  w  re jon ach  wschód 
n im , ja k  1 zachodnim , 
d z ię k i czem u prze c ię tn ie  
ło w i się od 3 do 4 to n  
dz ie nn ie  na k u te r .  P o łow y  
w  g ru d n iu  d a ły  łączn ie 
ok. 4 ty s  to n  dorszy, ilość 
od w ie lu  la t  n ie  no tow ana 
w  ty m  m ies iącu . W  p ie rw  
szych dn iach s tyczn ia  w y  
da jność ta  u trzym yw a ła  
się nada l.

W y ją tk o w o  c iep ła  pogo­
da może przysp ieszyć p ro  
ces do jrze w an ia  dorszy 
do ta r ła .  M oż liw e  w ięc, 
że tzw . szczyty  dorszowe 
w ys tą p ią  w  ty m  ro k u  na 
p rze ło m ie  s tyczn ia  i  lu te  
go, a n ie  Jak z w yk le  — 
m arca 1 kw ie tn ia . (ZAP)

D O S K O N A Ł E  w a ru n k i na tu ra ln e , n a jw ię k ­
sza na w ybrzeżu  ilość d n i s łonecznych no tow a  
na la tem , sp rz y ja ją  w y b itn ie  ro z w o jo w i M ię ­
d z y zd ro jó w  ja k o  w czasow iska  nadm orskiego. 
O pracow any przez zespól p ra co w n ikó w  W ydzia  
lu  A rc h ite k tu ry  W o j. R. N . pod k ie ro w n ic ­
tw e m  m g r inż. S. R aciborsk iego , ogó lny p lan  
ro zbudow y m ie jscow ości, p rzeksz ta łc i M iędzy­
zd ro je  w  n a jp ię kn ie jszy  ośrodek wczasow y 
szczecińskiego w ybrzeża .

Z A Ł O Ż E N IA  ro zw o jo  
w e  p rze w id u ją , że w  
1965 r . ilość m ieszkań­
ców  s ta łych  w y n ie s ie  w  
M ię d zyzd ro ja ch  ok. 6 
tys ięcy, a  czasowych — 
28 tysięcy. N ie  pozosta­
n ie  to  oczyw iśc ie  bez 
w p ły w u  na  c h a ra k te r 
m ie jscow ości.

M ias to  rozbudow yw ać 
się będzie w  k ie ru n k u  
zachodn im , gdzie do 
1965 r. o  oko ło  2 k m  
przed łuży  się n adm or­
ską  prom enadę. Prze­
w id u je  się tu  m . in . 
bndow ę p a w ilo n ó w  p la ­
żow ych m ieszczących 
szatn ie , p rzechow a ln ie  
bagażów, n a try s k i itp ., 
o raz ośrodek w czasów 
n iedz ie lnych .

J E D N Y M  z g łów nych 
zam ierzeń  p lanow ane j 
ro zbudow y M iędzyzd ro ­
jó w  je s t  przekszta łcenie 
chaotyczn ie  u ksz ta łtow a  
nego obecnie śródm ie-

ścia, w  rep rezentacy jne  
ce n trum . W  zw iązku  z 
ty m  będą poszerzone 
n ie k tó re  u lice  i  p rzebu­
do w a n y 'p la c  ce n tra ln y , 
gdzie  w zn ie s io n y  zosta­
n ie  re p re ze n ta cy jn y  ho­
te l na 150 m ie jsc , k ino , 
re s tau rac ja , supe rm ar­
k e t i  inne  p la c ó w k i han 
d low o-us lugow e . M ię ­
d zyzd ro je  o trz y m a ją  po 
za ty m  p iękną, nowoczc 
sną szkolę p rzystosow a­
ną do  p e łn ie n ia  w  lec ie  
r o l i  ośrodka k o lo n ijn e ­
go. W  re jo n ie  u l.  K o le ­
jo w e j zbudow anych bę­
dz ie  k i lk a  no w ych  do­
m ó w  m ieszka lnych  o 
łączne j lic z b ie  200 izb.

G Ł Ó W N Y M  akcentem  
nad m o rsk ie j prom enady 
będzie ca łko w ic ie  prze­
budow ane w e jśc ie  na 
m olo. W  m ie jscu  obec­
nego b u d yn ku  w zn ies io ­
n y  zostan ie nowoczesny 
p la sk i i  d łu g i o b ie k t o 
le k k ie j k o n s tru k c ji i  du

ty c h  p łaszczyznach 
szklanych.

P a w ilo n  ten, s tanow ią  
cy n a jb a rd z ie j a tra k c y j 
n y  o b ie k t p rom enady, 
m ieścić będzie k a w ia r ­
n ię , b a r sam oobsługowy 
oraz sklepy.

W  P IE R W S Z Y M  eta­
p ie  rozbudow y, obe jm u­
ją cym  la ta  od 1960 do 
1965 r. m ia s to  uzyska 
ró w n ie ż  now ą pocztę, 
b a r m leczny  i  b ib lio te ­
kę. Ilość m ie jsc w  re­
s tau rac jach , k a w ia r­
n iach  itp . p rzeds ięb io r­
s tw ach  us ługow ych 
zw iększy s ię  w  ty m  cza 
s ie  do 900.

PO  1965 R O K U  za­
m ie rza  s ię  przebudow ać 
w  zachodn ie j części M ię  
dzyzd ro jó w  nowoczesną 
d z ie ln icę  wczasową. 
P rzys tąp i się też do  eks 
p lo a ta c ji złóż to r fo w y c h  
zna jd u ją cych  6ię w  ty m  
re jon ie . U żyźn i się n i­
m i szerok ie  pasmo 
w yd m , a pow sta łe  w  
ten  sposób ro z lew isko  
p rzekszta łcone będzie w  
je z ic ro , połączone is tn ie  
ją cym  ju ż  kana łem  z 
Z a lew em . U m o ż liw i to 
w reszcie  bezpośrednie 
połączenie .Szczecina z 
M ię d zyzd ro ja m i drogą 
w odna. ,(dm ,-

1. H o te l le tn i.
2. K lu b  —  C zyte ln ia .
3. Zespół gastronom iczny.
4. M a rk e t sezonowy.
5. A d m in is tra c ja .

Proszę o głos

Jeszcze o „dwójach“
S Z A N O W N Y  P A N IE  
R E D A K T O R Z E !

Z  O G R O M N Y M  zawite 
resow an iem  przeczyta ­
łem  w  ¡ „K u r ie rz e  Szcze­
c iń s k im "  w  ru b ry c e  
„P roszą  o glos”  op in ię  je  
dnego z c z y te ln ik ó w  w  
sp raw ie  s tauńan ia  s top­
n i  „n iedos ta tecznych ”  ja  
ko  k a ry  za różne drobne  
„p rze s tę p s tw a " uczniów , 
n ie  m a jące  n ic  w spó lne ­
go z w y k ła d a n y m  przed­
m io tem .

N auczyc ie l np . f iz y k i  
w y s ta w ił uczniom  k ilk a  
naście d w ó j za to , że n ie  
p rz e p ro w a d z ili l i n i i  m ar 
ginesów w  zeszytach, aż 
do końca zeszytu.

C ó rka  m o ja  o trzym a ła  
następu jącą  ka rę  od na ­
u c z y c ie lk i w f  za to , że 
na p ie rw sze j le k c ji z ja ­
w iła  się n ie  m a jąc  s tro ­
ju  g im nastycznego (nie  
można b y ło  k u p ić ) : w y ­
da lono  ją  z le k c ji,  zap i­
sano w  d z ie n n ik u , że ma  
nieobecność n ieusp raw ie  
d liw io n ą  i  w ys ta w io n o  
stop ień  2 z p rzedm io tu .

Jeden z p ro feso rów  f i ­
z y k i na prośbę uczn ia  o 
ponow ne w y ja śn ie n ie  
le k c j i  p o w ie d z ia ł: w y ­
jaśn ię  p o w tó rn ie  w  p rzy  
sz łym  ro ku .

S p raw a  n ies łuszn ie  w y  
s ta w ia n ych  s topn i przez 
n ie k tó ry c h  profesorów , 
(na szczęście ' b. n ie lic z ­
nych ), n u r tu je  rodz iców , 
o le  úñele osób w p ros t 
bo i się o ty m  m ó w ić  w  
obaw ie  przed re p re s ja m i 
w  s tosunku  do dzieci.

Z n a m  i  ta k ic h  p ro fe ­
sorów , k tó rz y  w  ogóle 
n ie  u z n a ją  s topn ia  "n ie ­
dosta teczny”  —  c i 
„ d w ó j”  n ie  s ta w ia ją , a z  
każdego uczn ia  p o tra f ią  
coś „ w y w in d o w a ć ”  na  
dostateczny.

U w ażam , że szerokie  
sza fow an ie  s topniem , 
,.n iedosta teczny”  n ie  p ro  
w a d z i do p o zy tyw nych  
re z u lta tó w .

W nadzie i, że p ism o  
m oje  zna jdz ie  o d pow ie ­
d n i oddźw ięk  w  społe­
czeństw ie , pozosta ję  z 
g łę b o k im  szacunkiem

S ta ły  C z y te ln ik  
(nazw isko  znane 

re d a k c ji)

S Ł A B N IE  w  Szczecinie, proszę 
państw a, ochota  do żen iaczk i. Do­
w ie d z ia łe m  się z tego z n iedaw no  
w ydanego „R o czn ika  S ta tys tyczne ­
go Szczecin 1960”  (w yd . Prez. M R N , 
oprać. W ydz. S ta tys tyczn y  P M R N ). 
W  1949 r .  w s tą p iło  w  z w ią z k i m a ł­
żeńsk ie  6.484 osoby, co s tanouń ło  4,3 
proc. ów czesnej lu d n o śc i m iasta . W 
la ta ch  50 i  51 p ro ce n t te n  o b n iż y ł 
się do 3,7, o w  la ta ch  52 i  53 do 3,5 
proc. W  1955 r . żen iło  się ju ż  ty lk o  3 
proc. ludnośc i, w  57 r . 2,6 p roc., a id 
58 r . 2,4 proc.

T ru d n o  u s ta lić  czy ten  s łabnący  
e n tu z ja zm  s i ln ie j się p rz e ja w ia  
W śród skazane j przez n a tu rę  na a k ­
tyw n o ść  tzw . m n ie j p ię k n e j p łc i, czy  
też w y n ik a  z w ię ksze j re z e rw y  p łc i 
tzw . s łabe j. B yć  może, że na  te  p ro ­
ce n ty  w p ły w a  też spory, ja k  w ia d o ­
m o, p rzy ro s t lu d n o śc i Szczecina w  
w ie k u  d a leko  p rzedm ałżeńsk im . P ra  
w dopodobn ie  też odg ryw a  ja ką ś  ro ­
lę  n ie zb y t s ta tys tyczn ie  u c h w y tn y  
proces s ta b iliz a c ji,  dążeń do zabezpie  
czenia  sobie n a jp ie rw  podstaw  egzy­
s te n c ji, budow y gn iazdka  przed sk ła  
dan iem  ja jeczek . W „R o c z n ik u ”  w  
ka żd ym  raz ie  n ie  m a na  to  bezpo­
ś re d n ie j odpow iedz i.

R A C Z E J  je d n a k  na leży  p rzyp u s i 
ćzać, że w  społeczeństuńe szczeciń­
s k im  zaczyna się coraz pow ażn ie j, z 
n a m ys łe m  pode jm ow ać decyzję  o 
w sp ó ln e j tu ry s ty c e  przez życ ie  en 
53eu*. N ie w yk luczone , że w m lyw  na

te p rze m ia n y  m a ją  też p rz y k re  do­
św iadczen ia  osób zby t pochopnie  
t ra k tu ją c y c h  te  spraw y.

Z  z a w a rte j w  „R o c z n ik u ”  s ta tys ty  
k i  ro zw o d ó w  w  1958 r . w y n ik a , że 
n ie m a l p o łow a  z n ic h  (98 z 216) do­
tyczy  m a łżeńs tw  bezdz ie tnych ; po­
w ażna je d n a k  ilo ść  71, c z y li 1/3) ro z  
chodzących się ro d z icó w  jednego  
dziecka  w s k a zyw a ła b y  na to, że o do 
bó r ch a ra k te ró w  n ie  je s t ta k  bardzo  
ła tw o , ja k  to  się w y d a je  w  p ie rw ­

szym  okres ie  m iło śc i od pierw szego  
w e jrze n ia , je ż e li n a w e t is tn ie n ie  
dziecka n ie  może scem entow ać n iedo  
branego stad ła .

J E D N A K  decydu jącą , ja k  się zda­
je, ra fą , przez k tó rą  m us i przeb rnąć  
m ałżeńska na w a  aby m og ła  p łyn ą ć  
spoko jn ie  d a le j, je s t chyba ta , ko ło  
k tó re j się p rzechodzi w  3 —  4 ro k u  
w sp ó ln e j żeglug i. T a k  p rz y n a jm n ie j 
'w yg ląda to  w  cy to w a n e j sta tystyce  
z 1958 r . N a jw ię c e j bow iem , bo 18

rozw o d ó w  na s tą p iło  po 4 la ta c h  po­
życ ia , 16 po 2 i  3 la tach . Jest to  za­
z w ycza j okres, w  k tó ry m  śc ie ran ie  
się c h a ra k te ró w  w y w o łu je  n a jw ię ­
ce j is k ie r , i  dym u. O kres zu ń a s tu ją -  
cy co p ra w d a  z b liża ją cy  się szybko  
g ła d k i b ieg ”  m a łże ń sk ie j m aszynk i, 

ale k tó ż  z zaperzonych w  ty m  czasie 
m ałżonków  zdaje sobie spraw ę z te ­
go ,że ju trz e n k a  ju ż  św ita?

W Y D A J Ą  się też n ie zb y t w skaza­
ne m ałe różn ice  w ie k u  m iędzy  m a ł­

żonkam i. N a jw ię kszą  liczbę  w yka zu  
ją  rozwodzące  się p a ry  w  w ie k u  po  
30 —  34 la t (27 rozw o d ó w  w  58 r., czy  
l i  12,5 p roc.) i  25 —  29 la t  (25 ro z w o ­
dów , c z y li 11,5 proc.). N a jczęśc ie j mę 
zow ie  rozw odzą  się w  w ie k u  30 —  39 
la t, żony w  w ie k u  25 —  34 la t. T ro ­
chę się to  ró ż n i od ogólnego m n iem a  
n ia , że n a jła tw ie j,  na jczęśc ie j ro z ­
chodzą się m a łżeństw a „d z ie c ia k ó w ”  
Jeże li chodz i o „ to in ę ”  roze jśc ia  się, 
przeszło t rz y k ro tn ie  p rzew aża ją  pa-

n o w ie  (9,2 p roc.) na d  p a n ia m i (2,6 
proc.), ob u s tro n n ie  w in n y c h  je s t też  
sporo (5,6 proc.). Ż e  rozw ód  może też 
być rozsądną k o re k tu rą  l in i i  życ ia  
ś io iadczy w y s o k i p ro ce n t (82,6) ro z ­
w odów  u dz ie lonych  „b e z  orzeczenia  
w in y ” .

Z  p o ró w n a n ia  lic z b y  rozw odów  
u d ń e lo n y c h  w  Szczecinie w  1958 r. 
z ilo śc ią  m a łże ń s tw  za w a rty c h  w  la ­
tach  poprzedn ich  to yn ika , że na  ty ­
siąc m a łże ń s tw  z a w a rtych  w  la ta ch  
1949 —  53 rozw iązano  w  1958 r . 4,6 
stade ł, z tys iąca  p oś lub ionych  w  55 r. 
po  trzech  la ta ch  rozeszło  się 4,8 par, 
z m a łżeńs tw  ro czn ika  56 po dw óch  
la ta c h  pożycia  rozeszło  się 4,9 p a r  i  
z 57 ro k u , po ro k u  p ró b y  „o d p a d ło ”  
5,1 par.

Z  R E G U L A R N O Ś C I zm ia n  tych  
w s k a ź n ik ó w  (n ie  m a ic h  w  „R o czn i­
k u ” , trzeba  b y ło  sam em u w y lic z y ć )  
m ożna do jść do w n iosku , że im  d łu ­
że j w y trz y m u je  się w  s ło d k ich  oko­
w ach  m a łżeńskich, ty m  ła tw ie j zno­
sić je  da le j. Teza zresztą  spraw dzo ­
na  i  w yp o w iadana  przez u ie le  szczę 
ś liw y c h  p a r m a łżeńsk ich , a le  zaw ­
szeć to  p rz y je m n ie  znaleźć je j  po­
tw ie rd ze n ie  w  s ta tystyce.

A  W IĘ C  g ru n t to  te p ie rw sze  dw a  
dzieścia  la t  —  czego k a n d yd a tko m  i  
ka n d yd a to m  do b łogosław ionego sta 
n u  m a łżeńskiego z o k a z ji k a rn a w a łu , 
życzy

B O L E S Ł A W  R A J K O W S K l

T a k ie  sobie ro zw a ża n ia

MARIAŻ W SZCZECINIE

*•

Szmuglerzy 
nie dotarli 
do królowej

W  P A Ź D Z IE R N IK U  u b . ro k u  
w ładze  ho lende rsk ie  z a trz y m a ły  
jednos tkę  ry b a c k ą  „G ry fa ”  —  
m /t  „R a ró g " pod za rzu tem  u p ra ­
w ia n ia  szm uglu. S ta te k  zw o ln io n o  
d o p ie ro  po  z łożen iu  przez a g e n ta  
„G ry fa “  o d p o w ie d n ie j su m y  f lo ­
re n ó w  ho lende rsk ich . Jak w yka .* 
zało ś ledztw o, jeden z członków? 
za łog i „R a ro g a ”  ro z e rw a ł p lo m b ę  
i  w y ją ł z „b u n d u ” , (specjalny? 
schow ek na pap ie ro sy  d la  załogi)! 
25 tys. sz tu k  pap ie rosów  a m e ry ­
kań sk ich , a następn ie  sprzeda ł je  
ho le n d e rsk ie m u  p rz e m y tn ik o w i. 
T ra n sa kc ję  tę  w y k r y ły  w ładze  ho 
le n d e rsk ie  i  u k a ra ły  w in n y c h  
szm ug lu  w ysoką  g rzyw n ą  (ponad 
1.200 flo re n ó w ). G rzyw n a  w y d a ła  
się St. B. i  P. B. za w ysoka. Po­
s ta n o w ili w ię c  udać się do k ró lo ­
w e j ho le n d e rsk ie j z p rośbą o  
zm nie jszenie k a ry . P rz e m y tn ik ó w  
n ie  dopuszczono je d n a k  na  
dw ór. N ieza leżn ie  od g rz y w n y  za 
p ła co n e j w  H o la n d ii,  o b a j staną 
przed  sądem  w  k ra ju .

Tragiczne zajście 
na klatce schodowej

21 L IP C A  1960 r .  m ię d zy  w s p ó ł 
m ieszkańcam i dom u p rz y  u l.  S tó ł 
c zyń sk ie j 159 —  Tadeuszem  S t., a 
Józefem  J. doszło  w  k la tc e  scho­
d o w e j do o s tre j w y m ia n y  s ło w ­
ne j. N a c h w ilę  adw ersarze  rozesz­
l i  się do sw ych m ieszkań, p o  
czym  znow u  s p o tk a li się na scho­
dach w io d ą c  d a le j za w z ię ty  spór. 
Od s łó w  przesz li do  w za jem nego  
szam otania się i  b ó jk i.  Ja k  u s ta li 
ło  ś ledztw o, w  p e w n e j c h w i l i  T a ­
deusz S t. m ia ł popchnąć p rz e c iw ­
n ika , k tó r y  ru n ą ł w  d ó ł odnosząc 
z łam an ie  kośc i czaszki. N a s tą p ił 
w y le w  k r w i do mózgu, a w  konse 
k w e n c ji śm ib rć  Józefa J. P rz e c iw  
ko  Tadeuszow i St. w n ies iono  a k t  
oskarżen ia  o  n ie u m yś ln e  z a b ó j­
stwo.

Dopóty dzban wodę 
nosi, dopóki...

C zesław  W . b y ł ko n w o je n te m  
W o je w ó d zk ich  Z a k ła d ó w  M ięs­
nych  w  Szczecinie. W y d a w a ło  m u  
się, że jego  za ro b k i są n ie w y s ta r­
cza jące i  p o s ta n o w ił je  sam ow o l­
n ie  podw yższyć. W  ty m  ce lu  sy­
s tem atyczn ie  p rzyw ła szcza ł sobie 
p a rt ie  m ięsa (podobno średn io  ok. 
12 kg  dz ienn ie ) i  sp rzedaw a ł je na 
p l. T o b ru c k im  za po ś re d n ic tw e m  
jak iegoś kom pana. In te re s  szedł 
dobrze, a le  ty lk o  do czasu... ujaYfl 
n ie n ia  k ra d z ie ży . S tra ty  Z a k ła ­
d ów  M ię sn ych  sięga ją  k w o ty  5(J 
tys. zł. P roces w ykaże  ostateczną 
w ysokość nadużyć. Podobno Cze­
s ław  W . n a w e t na leżność za p o k ó j 
p ła c i ł  m ięsem . (y )

!

Wygrany proces 
przeciwko miastu

S Ą D  W O JE W Ó D Z K I w  Szczeci 
n ie  ro z p a trz y ł spraw ę p. M a r i i  Syj 
czew sk ie j, k tó ra  w n io s ła  pozevf, 
p rzec iw ko  m ia s tu , dom agając s ię  
odszkodow ania i  re n ty  za u tra tę  
m o ż liw o śc i zd row ia .

P. Syczew ska poś liznę ła  s ię  W 
gm achu P re zyd iu m  M R N  i  złamał 
ła rękę. Sąd po ro z p a trz e n iu  okej 
liczmości w  ja k ic h  n a s tą p ił w y p a -  
dek spow odow any n a d m ie rn ie  ro z  
sm arow anym  py łoch łonem , przy-4 
zna ł p. S yczew sk ie j jedno razow a  
odszkodow an ie  —  za c ie rp ie n ia  
fizyczn e  —  w  w ysokośc i 11 tys. z ł 
o raz  zasądził na je j rzecz doży^ 
w o tn ią  re n tę  m iesięczną w  w y s o ­
kośc i 300 z ł, począwszy od 21 l i ­
stopada 1959 r  .

P re zyd iu m  M R N  n ie  o d w o ła ła  
się, a za ty m  w y ro k  uoraw om ocn 
w *  s ię * ( b j  j

i
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Za kradzieżz  żyola rzemlos<a
pół miliona zł
proces
w  try b ie  
doraźnym
rozpoczą ł się proces w  t r y  
b ie  do raźn ym  prze c iw ko  
spraw com  o lb rzym ich  nad 
Użyć gospodarczych.

W  S TA N  O S K A R Ż E N IA  
po sta w io no A n to n ieg o  So­
snow skiego — m agazyn ie­
ra  h u r to w n i zak ła dó w  u - 
s ing  ra d io te chn iczn ych  i  
te le w iz y jn y c h  w  C iechano 
W ie, Rom ana S łon im skiego 
f -  za trudn ionego w  cha­
ra k te rze  p ra cow n ika  fiz ycz ­
nego h u r to w n i i  A lfre d a  
F rączka — k ie ro w n ik a  
sk lep u  e lek tro te chn iczne go  
M H D  w  C iechanow ie.

A fe rzyśc i w  c iągu n ie  
całego ro k u  s k ra d li 262 ra 
d io o d b lo rn ik i, X te le w iz o r 
o raz 3 ty s . spe c ja ln ych  ża 
ró w e k . W artość skrad z io ­
n ych  to w a ró w  w yno s i 473 
ty s . z ł.

W  to k u  śledztw a u s ta lo ­
no , że przyw łaszczone a- 
p a ra ty  i  części rad iow e 
oska rżen i sprzeda li w  skle 
p ie  M H D  n r  7 w  C iecha­
no w ie  dzie ląc  się p ieniędz 
m i.

W  p ie rw szym  d n iu  roz­
p ra w y  sąd prze s łu cha ł o- 
skarżonych , k tó rz y  częśclo 
WO p rz y z n a li się do  w in y .

Cech Metalowców
i E le k try k ó w

świeci przykładem
SPOŚRÓD szczeciń- taka . C z łonkow ie  cechu 

s k ich  o rg a n iz a c ji rze - p o d ję li uchw a łę , m ocą 
m ie ś ln iczych  n a jb a r-  k tó re j p rzed łuża ją  swą 
d z ie j w szechstronną d e k la ra c ję  św iadczen ia  
dz ia ła lność ro z w ija  Cech n a  Społeczny Fundusz 

B u d o w y  Szkół do 1965 
r .  w łączn ie .

M e ta lo w có w  i  E le k try ­
k ó w  pod k ie ro w n ic ­
tw e m  st. cechu p . Ż ó ł-

Pierw sze
prywatne
pensjonaty
w Kololsrzegu

K O S Z A L IN  PAP. Pom im o 
z im y  na  w ybrzeżu kosza liń  
s k lm  rozpoczę ły się p rzyg o  
to w a n ia  do sezonu wczaso­
wego. D o p re zyd iu m  M RN  
w  K o łobrzegu na p ływ a ją  
w n io sk i na k u p n o  dom ków , 
k tó re  na byw cy  zam ierza ją 
przeznaczyć na  pensjonaty.

P ierw sze tego rod za ju  
tran sakc je  zosta ły  ju ż  za­
w arte , a w łaśc ic ie le  dom ­
k ó w  szyku ją  się na  p rz y ję ­
cie w czasow iczów . Rozpo­
częto rów n ie ż  budow ę da l­
szych 11 p ry w a tn y c h  pen­
sjonatów .

Dalsi „współpracownicy“ 
Bolesława DEDO  

odpow iedzą w k ró tce
przed sądem

W A R SZAW A PAP. P ro k u - r y  z radom skich  i  inn ych  
ra tu ra  sto łeczna zakończy ła  ga rb a m i. A k te m  oskarżenia 
ś ledztw o w  sp ra w ie  pasę- o b ję to : J . K ra jew sk iego , S. 
ró w , p rzechow u jących 1 na B ogusław skiego. S\ Bacła- 
byw a ją cych  k rad z io ne  skó - wa, B . M uraw sk iego, K.

. Sadowskiego, W. S iew ier­
skiego i  Z . Rem iszewską,

N a jw iększą ilość  skór* na 
ogólną sum ę 600 tys . z ł, 
p rzechow yw a ł u sieb ie w  
szopie K ra je w s k i, p ra cu ją ­
cy  ja k o  w o z a k .,Skó rę  przy  
w o z ił m u ńa  przechow anie 
sam herszt z łodz ie jsk iego 
gangu -  Dedo. D ru g i oska r 
żony. B ogu s ław sk i przecho­
w yw a ł skórę  o  w a rto śc i pó ł 
m ilio n a  zł. Pozostałych p ię  
c iu  paserów  — to  szewcy, 
kam aszniey i  w łaścic ie le 
bu de k na  „ba zarze  Różyc­
k ie g o ", k tó rz y  n a b y li od 
w sp ó ln ikó w  D edy k ra d z io ­
ną skórę  łącznej w a rto śc i 
o ko ło  350 tys . zł.

— Z a ra z  z ja w i s ię  m ó j 
m ąż. Jedną n a rtą  ju ż  w i 
dać.

W  ram ach  T ow arzy­
s tw a  R ozw o ju  Z ie m  Za 
chodn ich  cech n a w iąza ł 
b liską  w spó łp racę  z Ce 
chem  Ś lusarzy w  Pozna 
n iu . Owocem  te j w sp ó ł­
p ra c y  je s t w za jem na 
w ym ia n a  dośw iadczeń, 
k tó ra  p rzynos i k o n k re t­
ne re z u lta ty  np . w  dzie  
d ż in ie  pom ocy w  zaopa 
trz e n iu  w  surow ce itp .

N a szczególne w y ró ż ­
n ie n ie  zas ługu je  op ieka  
cechu nad m łodzieżą rze 
m ieś ln iczą . Ja ko  je d yn y  
ze szczecińskich cechów  
—  m e ta lo w cy  i  e le k try  
cy  u tw o rz y li m łodzież» 
w y  zespół rzem ieś ln iczy  
z  w ła sn ą  o rk ie s trą . W  
n a jb liższym  czasie zes­
p ó ł ten  rozpocznie d z ia ła ł 
ność k u ltu ra ln o -o ś w ia to  
w ą  (w ie czo rk i, p re le kc je  
itp .) . Cech zorgan izow a ł 
ró w n ie ż  pokaz p rac  ucz 
n io w sk ich , obrazu jący  
u m ie ję tnośc i zaw odow e 
m łodzieży. N a jlepsze p ra  
ce zos ta ły  nagrodzone.

D o soc ja lnych  zdoby­
czy cechu na leży z a li­
czyć urządzen ie  3 dom ­
k ó w  cam p ingow ych  w  
M iędzyw odz iu , zorgan i­
zow an ie  Funduszu W y­
padkow ego i  K asy Z a­
pom ogow o-Pożyczkow ej, 
k tó ra  dziś dysponu je  
ju ż  pow ażnym  ka p ita ­
łe m  ok . 70 tys. zł.

Z  o k a z ji 15-lecia  dz ia  
ła ln o ś c l Szczecińskiej 
Iz b y  R zem ieśln icze j 43 
cz ło n kó w  cechu o trzy ­
m a ło  zaszczytne odzna­
czenie „Zas łużonego Rze 
m ie ś ln ik a "  w o jew ódz­
tw a  szczecińskiego, a 
pp. F ranc iszka  Ladogę, 
F ranc iszka  M odelskiego, 
Jana Fedorow skiego  i 
sędziwego dzia łacza po­
lo n ijn e g o  Leona R ing- 
w e lsk iego , cech m ia n o ­
w a ł s w y m i hon o ro w ym i 
cz ło n ka m i. (y)

Już prawie
400 ton
spisowych
in fo rm ac ji
w magazynach

SUS
W A R S Z A W A  P A P . Co­

dz ie nn ie  ko le ją  oraz samo 
chodam i p rzy je żd ża ją  do 
W arszaw y d z ie s ią tk i sk rzyń  
zaopa trzonych w  n a le p k i: 
„S P IS  PO W SZECHNY
1960” . N ap is  te n  o tw ie ra  
na szlakach k o m u n ik a c y j­
n ych  „z ie lo n ą  d ro gę " dla 
ty c h  ła d u n kó w .

S krzyn ie  te  z a w ie ra ją  m l 
l io n y  fo rm u la rz y  g ru d n io ­
wego Spisu Powszechnego. 
W arszaw skie m agazyny 
GUS mieszczą Już bez ma 
ła  400 to n  in fo rm a c ji  o 
m ieszkańcach k r a ju  i  ic h  
życ iu . P rze w id u je  się, że 
do koń ca  ty g o d n ia  przybę 
dzie Jeszcze ok. <0 w ago­
n ó w  ty c h  m a te ria łó w .

Obecnie praca w  GUS 
trw a  na 3 zm ia ny . Z go d­
n ie  z up rzed n ią  zapowie­
dzią — spisowe in fo rm a c je  
o o g ó ln e j liczb ie  m ieszkań 
ców  k r a ju  (z podzia łem  
w g p ic i)  opracow ane będą 
w  koń cu  s tyczn ia . P ro w i­
zoryczne w y n ik i spisu o- 
be jm u jące  szersze dane 
(m .in . m ieszkan ia  i  ro ln ie  
tw o ) zostaną opracow ane 
pod ko n ie c  I  k w a r ta łu .

Rozszerzona
sprzedaż
na czeki 
kas
zapomogowo -  
pożyczkowych

W A R S Z A W A  PAP. 
Z godn ie  z  n o w y m  zarzą 
dzeniem  m in is tra  han­
d lu  w ew nę trznego  i  Cen 
tra ln e j R edy  Z w ią Z kó w  
Zaw odow ych , rozszerzo­
na została lis ta  a r ty k u ­
łó w  przem ys łow ych , k tó  
re  m ożna nabyw ać na 
tz w . cze k i k re d y to w e  
kas zapom ogowo-pożycz 
ko w ych .

Czeki u p ra w n ia ją  o  
becnie do zakupu  w szy­
s tk ic h  to w a ró w , zn a jd u ­
ją c y c h  się w  sprzedaży 
ra ta ln e j, o raz  o b u w ia  i  
tk a n in  w e łn ia n ych .

TEATRY
P O LS K I «  „D w ie  b a rw y  k r w i"
g. 19.30.
W SPÓŁCZESNY — „  z e m s ta "
g. 1C — „ K r a m  z  p iosenkam i’ ! 
g. 19.30.
F IL H A R M O N IA  — po ran ek  
sym fo n iczn y ; solis ta : A n d rze j 
W ąsow ski g, 12.
O P ER ETKA — „ K r ó l  w łóczę­
g ó w " g. 16.
Z B M  — K a ba re t „W a ga bu n- 
da ”  — „W a ria c k ie  p a p ie ry ”  g, 
18, 20.30

KINA

COLOS5EUM  — Przebudzen ie 
g. 10.30, 13, 15.30, 18, 20.30 — 
czeski — od la t  16 — poniedzia 
lek . „P o tró jn e  wesele*’ g. 10.38, 
13, 15.30. 18, 20.30 — d u ń sk i — 
od la t  14*
KOSMOS „Ś w ia d e k  oskarże­
n ia ”  g. 9, 11.15, 13.30, 16,
16.30, 21 (n iedz ie la  i  pon iedz ia ­
łek ).
P O LO N IA  »  „S trz a ł na  bag­
n a c h " g. 16, 18.15, 20.30 — f iń ­
s k i — od  la t  18 — „R e k in y  f i -  
n a n s je ry ”  g. 22.45 — fra n c . — 
po n ie dz ia łe k : „P roszę  za m ną”  
g. 11, 13.30, 16, 18.15, 20.30 — 
fran c . — od la t  18.
B A Ł T Y K  —. „S ie d m iu  Sam u-

10.30, 13.40, 16.50, 20.00.
D E L F IN  — przeg ląd  f i lm ó w  
an im o w an ych  g. 17.15, 18.30, 
10.45, 21 — po n ie d z ia łe k : „ U  
p ro gu  życ ia ”  g. 11, 13, 15, 17, 
19, 21 — szw edzki — od  la t  18. 
P IO N IE R  — „Ś m ie ch  zab ron io­
n y ”  g. 13, 15 — „ Ś w ia t ło  paź­
d z ie rn ik a "  g . 17 — „K a p ita n  
z K o ep en ick ”  g . 19, 21 — NRF 

od la t  16 — po n ie dz ia łe k :

15 — po i. — od ' l a t  14, - *  „Ś w ia ­
t ło  p a źd z ie rn ika '’ g. 11 «  „ K lu b  
kob ie t”  g. 19, 21,
M U Z A  (Pom orzany) — i,N iebo 
bez m iło śc i”  g. 17, 19.15 (n ie­
dz ie la  i  p o n ie dz ia łe k ).
M AR S — „ P rz y  now oroczn e j 
cho ince”  g. 11, 12 — „P o s tra ch  
kob ie t”  g. 18.30, 1845, 21 — f r ,
— od la t  18.

14, 16, 18, 20 — U S A  — Od la t  12. 
P A ŁA C  M ŁO D Z IE ŻY  — b a jk i 
d la  n a jm ło d szych " g, 12, 13. 
ECHO (K rzeko w o ) -4 „S om ­
b re ro”  g. 12 — „ P ó ł żartem , 
p ó ł se rio ”  g. 14, 16 — „D e c y z ­
ja ”  g. 18, 20 — po i.
SO SENKA (Tanow o) — „C ze r­
wone i  czarne”  g. K  — fran c .
— od  1. 18 (2 serie) „B a jk a
o śnieżynce”  g . 16.
M EW A (Zelechow o) — „ I c h  
w ie lk a  m iło ść ”  g. 16, 18, 20 — 
U SA — od ła t  18 — „B a lla d a  o 
Im m iis trza n ce ”  g. 15.
ŚW IT  (S ko lw in ) — „D z ie w czy­
na  z  g ita rą ”  g. 17, 1» — radź.
— od la t  10 — ,,K ró le w n a  żab­
k a ”  g. 14.
P R Z Y JA 2 N  (Dąbie) «a§ „K o s  
m os w zyw a”  g. 15, 17, 19 — 
radź. — od la t  12.
B A J K A  (Police) •=* „K a w a le r  
K ró la  Jegom ości g. 15, 17. 19

bez m arzeń”  g. 15.80, 17.30, 19.30 
— w ęg. — od  la t  18.
STYLOW E (H u ta  Szczecin) — 
„ U  pro gu  życ ia ”  g. 14, 16, 18, 
20 — szw ed zk i — od  la t  18. 
ŻE G LA R Z  (G olęcino) — „W o zy  
Jadą na  zachód”  g. 14.30, 16.30, 
18.30, 20.30 — U S A  — od  I. 12.

X M A J (Żydów ce) _  „R o k  
p ie rw szy”  g. 15, 17, 19 — „B o h a  
te ro w ie ”  d n ia ”  g. 21 w ło s k i 
— od U t  18,
M A R Z E N IE  (W ielgow o) — 
„ B itw a  pod p ira m id a m i”  g. 
18, 20 «  radź. — od  la t  12.

P O R A N K I D L A  M ŁO D ZIE ŻY

P O LO N IA  — „U czeń czarno­
ks iężn ika ”  g. 10, U , 12. 
B A Ł T Y K  — przeg ląd  «firnów 
a n im o w an ych  g. 9, 10, U , 12. 
D E L F IN  — p rze g ląd  po lsk ich  
f i lm ó w  a n im o w an ych  g, 9.45, 
11, 12.15, 13.30, 14.45, 16. 
P IO N IE R  „P ęch erz , S łom ka, 
Łapeć”  g, 16, 11, 12.
M U Z A  — „N o w e  a tra k c je ”  g. 
14, 15.30.
P R Z Y JA Ź Ń  — „N a  tro p ie  U— 
202”  g. 12, 1340.
B A J K A  — „H is to r ia  B pies­
k ie m ”  g . 14.
h u t n i k  — „N o c  sy lw estrow a”
g. 13.30.
ŻE G L A R Z  —  „P rzyg o d a  na  
p la n ta c ji”  g . 11, 12, 13. 
l  M A J r-ł „ K o t  1 sy ren ka ”  g,
13.
M AR ZEN IE! — , .M arzen ie”  g .
14, 16.

REPER TU AR  K IN  — na  pod­
s ta w ie  in fo rm a c ji W ZK , 
FO TO P LAS TYKO N  — W o j. 
P o i. 36 — „S zw a jca ria  IWO r ,”  
g. 10-31,

KLUBY
13 M U Z  — PL Ż o łn ie rza  2 —
„ K .  I .  G a łczyńsk iem u”  g , 16 — 
dansing g . 20.
TPP R  — W o j. po lsk ieg o  W -
gawęda o  w y z w o le n iu  W arsza­
w y  f i lm  „W a rsza w ska  Syren­
k a ”  g. 15 «Ra m łodz ieży) — 
f i lm  „ P i lo t  Bem ”  g. U , 20 —
radź,
N O T  — W o j. P o lsk ie go 67 “ • 
c zyn n y  od  g . 15 — dans ing  g,
19.
G A R N IZ O N O W Y  — W a w rty -  
n ia ka  6 ■* p re le k c ja  d la  m ło dz ie  
ży  „ L u d w ik  W a ryń sk i”  i  f i lm  
„ W ie lk i  p ro le ta ria t”  g. 16 -o  
dansing g. 19 — po ra d n ia  p s y ­
cho log iczno -  pedagogiczna d la  
ro d z icó w  — peow. m g r  J . Boree 
ka  g. U , 13.
P T T K  — p l .  L o tn ik ó w  es czyn
n y  od  g, 15,

WYSTAWY

M F Z  _  S ta rom łyńska  27 *-*
M a la rs tw o  po lsk ie , ś rednio­
w ieczna sz tu ka  pom orska. Re­
nesansowe s tro je  książą t po­
m o rs k ic h  g. 19 eo 16.
M P Z  — W a ły  C hrob rego 2 — 
W ystaw a m orska, a rch eo lo g ia , 
p rzy ro d a  **• godz. 10—1*.
C B W A  — S ta rom łyńska  27 — 
w ys ta w a  rzeźby — g. 10 «* 16. 
13 M U Z  — p l.  Ż o łn ie rza  1 — 
w ys taw a  m a la rs tw a  Edm unda 
W itkow sk ieg o  -  g . 11.
Z A M E K  w ys ta w a  „P o ls k i 
ru c h  re w o lu c y jn y  w  sztuce”  
g . U .

SZPITALE
K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ ­
CEJ — U n ii Lu b e lsk ie ] 
K L IN IK A  C H IR . I  _  U n ii L u  
b e łsk ie j
K L IN IK A  P E D IA T R Y C Z N A -*  
U n ii L u b e ls k ie j

P R ZY C H O D N IA  D L A  M A T K I I  
D Z IE C K A  — św, W ojc iecha 1 
— od  g. 8-14,

APTEKI
N r  3 —  A l.  P ia stów  60 -  te ł.  
465-17
N r  & — R oo se re lta  51 »  te L
353-38

TELEWIZJA
PR OG RAM  SZC ZEC IŃ SK I

18.05 — k o le jn y  f i lm  w . D is ­
n e y a , 18.54 — „W ic e k  -  m a ry ­
n a rz y k ” ,  19.04 — „n a u k a  w  służ 
b le  „D ra n g  na ch  Ostea” , 18.27
— te le n o ta tn ik , 19.55 — w y w ia d
z lite ra te m  S tan is ław em -M aria  
B a liń sk im , 20.11 — f» m  k ró tk o -  
m e tra io w y  „K a m ie n n e  ob licz« 
D a lm a c ji” , 20.25 — a u d yc ja
sportow a , 20.33 — f i lm  fa b u ła r 
n y  „S io s try ”  <H część) — radź.
— od la t  16.

PR O G RA M  B E R L IŃ S K I

10 — tra n s m is ja  ze stud ia  
•zw a jca rs lde go  b iegów  narciae 
sk ich , 13 —  „T y d z ie ń  w  prze­
k r o ju ” . 13.20 — a u dyc ja  d U  
w s i, U  — tra n s m is ja  z L a u - 
szy s ko kó w  n a rc ia rsk ich , 15 .«  
• - w id o w is k o  d ia  dz ie c i od la t  
8, W .45 — „D z iś  u  K ry g ie ró w ” , 
18 •— p o ra d y  d la  fo to  am a torów , 
B(.55 — p o zd ro w ie n ia  te le w iz ji 
dz ie c ięce j, 19 — „ o  n o w ych  
ks iążka ch ” ,  19.30 — k ro n ik a , 
p rze g ląd  w yda rze ń , 28 — sztu­
k a  k ry m in a ln a  „K a u c ja ” ,

P O N IE D Z IA Ł E K

10 — k ro n ik a , 20.25 a» „ z lo t«
Odznaczenie 1960” , 11.35 « -  test, 
13.30 — f i lm  „P o d ró ż  w  przesz 
loóć” , U  — d la  dz ie c i od la t  8 
„ U  p ro f. F lim m ric h a ” ,  18 —, 
om ó w ie n ie  pro g ram u, 18.55 — 
po zdrow ien ie  te le w iz ji dziecię­
ce j, 19 —• w id o w isko  d la  m ło ­
dz ie ży  „S y g n a ły  w  nocy” , 19.30 
— k ro n ik a , p rzegląd w ydarzeń, 
prognoza pogody, 20 — f i lm  ze 
s ta rych  a rch iw ó w  — „ A fe ra  
D re y fu ss ’a ” . 21.40 — „C za rn y  
k a n a ł” , 22 — kongres śpiew« 
k ó w  w  L ip s k u , os ta tn ie  w iado 
m ośc i k ro n ik i.

Kol. Zofii Bacewicz
x powoda nagłej śmierci jedynej

JEJ CÓRKI
W Y R A Z Y  G Ł Ę B O K IE G O  W S P Ó Ł C Z U C IA  

s k ła d a ją

P R E Z Y D IU M  P O W IA T O W E J 
R A D Y  N A R O D O W E J W  S Z C Z E C IN IE , 

R A D A  Z A K Ł A D O W A  
oraz W S ZYSC Y W S P Ó ŁP R A C O W N IC Y

■* .. .:---- - . . iS S
180-K

n a  w y ko n a n ie  ro b ó t budow lano -m on tażo w ych  
bu d o w y tra n s fo rm a to ra ! w  M iędzyzd ro jach

o g ł a s z a

Z A R Z Ą D  D Z IA Ł A L N O Ś C I G O SPO D AR C ZEJ L.Z.S.
O Ś R O D EK S P O R T O W O -T U R Y S T Y C Z N Y  L.Z.S.

„C A M P IN G “  —  M IĘ D Z Y Z D R O JE  
u l. W esoła 4

W  p rze ta rg u  m ogą brać  u d z ia ł p rzeds ięb io rs tw a  pań­
stw ow e , spółdzie lcze i  p ryw a tn e . O fe r ty  na leży zgłaszać 
w  te rm in ie  10 d n i od da ty  ukazan ia  się ogłoszenia.

Ślepe kosztorysy i  p ro je k t  techn iczny do wglądu 
w  b iu rze  z leceniodaw cy w  M iędzyzdro jach .

Zastrzega s ię  d o w o ln y  w y b ó r  o fe re n ta  bez podan ia  
pow odu. 184-K

Oszczędzaj w PKO

L E K A R S K IE

l e k a r z  m ed. Ryszard 
JańeZuk p rz y jm u je  przy 
A l.  Jedności N arodow e j 
22/1, te L  37-218 w  ponie­
d z ia łk i, w to rk i,  czw art­
k i,  p ią tk i od godz. 17— 
18 (po ra dy  ogólne na 
m ie jscu  o raz w  dom u 
chorego). 437-G

PR AC A

POMOC dom ow a po­
trzebna . Ś rednia wskiego 
16 (przy  u l.  W ysp iań­
skiego i  Zalewskiego) 
godz. 15. 447-0

POMOC dom ow ą po­
trzebna od zaraz. R e fe ­
ren c je  kon ieczne. B o i. 
Śm iałego 12/4. 438-0

POMOC dochodząca do 
m ałżeństw a z p ię c io le t­
n im  dz ie ck iem  potrzeb­
na. Sw arożyca 11/13.

439-0

O P IE K U N K A  do dzieci 
lu b  pom oc dom ow a od 
zaraz po trzebna. B u łg a r 
ska  4/4. 449-0

POMOC do dziecka (2,5 
la t)  na s ta łe  potrzebna 
od zaraz. W a ru n k i do­
bre. Zgłoszenia A l. P ia ­
s tó w  53/2. 441-0

GOSPOSIA do rod z in y  
z dw o jg ie m  dzieci po­
trzebna. O b r, S ta ling ra ­
du 13 m . 5. 451-G

LO K A L E

SK R O M N Y, in te lig e n tn y  
ka w a le r poszuku je  po­
k o ju  sub loka to rsk ieg o  w  
śródm ieściu . P ła tne  za 
pó ł ro ku . te l. 438-06 od 
godz. 8,30 do  15.

442-G

RO ŻN E

P R ZY JM U JE M Y  zamó- 
m ie n ia  na p isk lę ta  le­
g h o rn y  na m arzec 
kw iec ień . Tanow o u) 
Leśna 95. 443-G

W  dniu 14. I .  1961 r. została o tw arta  cukiernia

„Szarotka“
w  Szczecinie, przy uŁ M . Buczka 22

Z A P R A S Z A M Y  S W O IC H  K L IE N T Ó W  N A  

Ś W I E Ż E ,  W IT A M IN O W A N E , W Y S O K O  
G A T U N K O W E , W  D U Ż Y M  A S O R T Y M E N C IE  

C IA S T A  I  C IA S T K A
_________________________________________________ 436-g

SP R ZE D A Ż

O D B IO R N IK  ra d io w y  z 
m agnetofonem  Szm aragd 
„K a ru z o ”  s ta n  id e a ln y  
sprzedam« Zupańskiego 
17/5. 443-G

T E L E W IZO R  m a rk i N ie ­
m en, no w y sprzedam . 
B o les ław a K rzyw ou s te ­
go 56/1, 448-G

M AS ZY N Ę  dziew ia rską 
„T r ic o łe t”- dw u p ły to w ą  
sprzedam . Szczecin, Go- 
lęc in , K osza lińska  9/4 
6-tką do  końca. 448-G

KIE R O W C Ę  X i-szą  w zg lędn ie  II-« ą  ka teg o rią
p ra w a  ja zd y  I co n a jm n ie j 4 - le tn ią  p ra k ty k ą  
z a tru d n i od  zaraz B u d o w la n a  S p ó łd z ie ln ia  P ra- 

>,P o k ó j”  w  szczec in ie, u l .  R e w o lu c ji Paź­
d z ie rn iko w e j n r  h  181-K

K U P N O

IN K U B A T O R  w y lęg ow y 
ną  3600 ja j  k u p ię . Z g ło ­
szenia te l. 32-277.

459 G

SAMO CHÓD „W arsza '
w ę”  w  ide a ln ym  stanie 
kup ię . W iadomość te l. 
49-076 . 452-G

M A T E M A T Y K I, po lsk ie 
go udzie lam . zak re s  
sr.koły śred n ie j i  po tista 
w ow e j, Ja ro m ira  13-4.

P O SZU KU JĘ w spó ln ika  j ż AGTNAL pzezenlnk.
do ta k s ó w k i za robkow e j J ow czarek a lza ck i szaro- 
..W arszawa”  stan do b ry . 1 czarny. O dprow adzić za 
W iadom ość u l. K rzyw o - J w ynagrodzen iem . J. B o j 
ustego 18. F o to-S tud io  I k i 31. te l. 464-59. Ostrze- 
od godz. 12—16. I gam  pnt<ed k u p re m .

444-G i  449-G

Pixicoumcy poszukíuam

» Ł O W N E G O  KS IĘG O W E G O  z a tru d n i Z ak ła d
B u do w la no -M o n ta żow y „T e r-Z e t”  w  Szczecinie 
A l.  W ojska Po lsk iego 69. W a ru n k i p ra cy  i  p łacy 
wg u k ła d u  Zb io ro w eg o  P racy  w B u do w n ic tw ie .

KS IĘG OW EGO, b ila ns is tę  ze ś redn im  w yksz ta ł­
cen iem  i  3-leta ią p ra k ty k ą  w  ks ięgow ości na 
s tanow isko starszego księgow ego (m ater.) za­
t r u d n i na tych m ia s t Z a k ła d  U s łu g o w o -P ro d u kcy j 
n y  Z w ią zku  O chotn iczych S tra ży  P ożarnych 
Szczecin u l. T ka cka  54 te l. 37-780. 183-K

5 IN Ż Y N IE R Ó W  bu d o w la n ych  iu b  te chn ikó w  
b u d o w la n ych  z  k i lk u le tn ią  p ra k ty k ą  w  w y k o ­
na w stw ie , z a tru d n i na tych m ia s t Szczecińskie 
Przedsięb iorstw o B u d o w n ic tw a  P rzem ysłow ego. 
W a ru n k i p ra cy  i  p ła cy  do  uzgodn ien ia  na m ie j 
sc u. Zg łoszen ia : Szczecin, u l. S to rra d y  l .  
p o k ó j U3. lM *K

K IE R O W N IK Ó W  sk lepów  1 a je n tó w , in w e n ta ry ­
za torów , 2 uczn i m asarskich , w  w ie k u  od 16 la t 
zduna, m urarza , e le k try k a , ś lusarza bu do w la­
nego z a tru d n i PSS „R o b o tn ik ”  w  Szczecinie, 

A i. Jedności N a ro d o w e j «  p o k ó j _  142-&

r adio :
W IAD O M O ŚC I: t M i  2,80, M b  
12.65. 17.00, 23.».
SERWIS R Y B A C K I: 20.00.

SZC ZEC IN : 9.80 K o n c e rt po - 
ra n n y , 9.25 M agazyn d la  w s i 
10.20 „D o m , szkoła , dz iec i” , 
10.35 M uzyka  ro z ryw ko w a  
1L05 „K ra jo b ra z  ro d z in n y ”  — 
opow ., 16.00 N o ta tn ik  k u ltu ra l 
n y  W ybrzeża, 16.18 — „O n a  i  
On” , 20.02 A u d y c ja  s a ty r. „R a  
d io k u te r” . 21.20 Z  bo isk  i  sta­
d io nó w , 22.2« „N ie d z ie la  w  
Szczecinie.

W AR S ZA W A ! 8.45 „R a d io -
p ro b le m y ” , 9.45 Z  m elod ią i  p io  
senką przez św ia t, 12.10 Pora­
ne k  sym fon iczny , 13.10 „Z espó l 
D z iew ią tka ” , 13.38 Tech n ika  t  
P ro b le m y , 13.50 K o nce rt ży­
czeń. 15.00 D la  dzieci — s łucbo 
w isko  p t. „w y p ra w a  w  n iezna 
ne ” , 16.29 K o nce rt cho p in ow ­
s k i, Í7.0S A u d yc ja  a k tua ln a  na  
te m a ty  m iędzynarodow e, 17.15 
„P od w ieczo re k  przy  m ik ro fo ­
n ie ” , 18.45 M uzyka taneczna, 
19.15 Spóźnione zalo ty, 20.30 Re­
nda p iosenek. 21.40 W ry tm ie  
tane cznym  g ra ją  o rk ie s try , 22.00 
O gólnopo lsk ie w iadom ości spor 
tow e, 22.30 W irtu o z i w  reper­
tu arze  ro z ryw ko w ym . 23.00 M u  
zy k a  taneczna,

KINA TERENOWE
FR E G A TA  (Kam ień) „P o w ­
r ó t ”  — po i.
SŁONCE (M yślibórz) — „O d ­
d a jc ie  m i dziecko”  — NRD. 
C A P ITO L (G ryfice) — „S o k ó ł 
stepow y”  (panor.) — radź.
H A K  (S ta rgard) — „O  motea 
p rz y ja c ie lu ”  — radź.
R Y B A K  (Św inoujście) — „ K u ­
r ie r  c a rsk i”  — ju g .- fr . -w !. 
Z N IC Z  (Choszczno) — „P rze z  
z ie loną g ran icę”  — CSRS. 
W IS Ł A  (G oleniów ) — „ Iw a n  
G roźny”  ( I  i  H  ser.) — rodź. 
PR ZED W IO ŚN IE (Dębno) -4 
„F a łsze rz ”  — CSRS.
G R YF (G ry fin o ) — „S zuka m  
o jca ”  — radź.
S Ł O W IA N IN  (M iędzyzdro je ) -4 
„W a le t p ik o w y ”  po i.
IN A  (S ta rgard) — „ T rz y  cswas 
te  s łońca”  — Jug.
R E G A  (Łobez) — „S le r io ia ”  -4 
radź.
P O M O R ZA N IN  (Warazów) -s 
„M ię d z y  n iebem  a  z iem ią”  — 
CSRS.
W IE D Z A  (L ip ia n y ) — „S p o t­
ka n ia  w  m ro ku ”  — p o l.-  
NR D.
O R ZEŁ (Now ogard) — „Z lo ty  
ład un ek”  — radź.
V IÑ E T A  (W arszaw) — „W ice ­
h ra b ia  de B rage łlone”  — f r .

Inw a lidz i
pracują

R E H A B IL IT A C J A  In w a li 
dó w  w  w o j. szczecińskim  
poczyn iła  duże postępy. 
Obecnie p ra cu je  w  ty m  
w oje w ó dz tw ie  11 spóJdziei 
n i  in w a lid z k ic h , w  k tó ­
ry c h  o trzym a ło  za tru dn ię  
n ie  1700 osób, w ty m  75 
p ro c . in w a lid ó w . Ic h  p ro ­
d u k c ja  i  us łu g i d a ją  roea 
n ie  w artość ok. 280 m in  
z ł.

P la c ó w k i in w a lid z k ie  są 
czynne w  9 branżach, 
p rz y  czym  n a jp o m yś ln ie j 
ro z w ija ją  się spó łdz ie ln ie  
m e ta low e , chem iczno-tłusz 
czowe i  drzewne, w ię k ­
szość spó łdz ie ln i ln w a lid z  
k ic h  m ieści się w  Szczeci 
n ie , je d n a k  dąży się do 
a k ty w iz a c ji rów n ież i in ­
n ych  ośrodków . P ro d u k ­
c ja  spó łdz ie ln i in w a lid z ­
k ic h  zostan ie te * zw lęk tzo  
na po unow ocześn ieniu 
ic h  p a rk u  maszynowego.

(ZAP)

i
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Efektowne zwycięstwo
„ M i e s z k a “

w noworocznym turnieju OZKosz.
D ziś  ostatn ie  
sp o tkan ia

W  S A L I szko ły  p rz y  m . n .  Pobożnego 
rozpoczął się w  p ią tek  trz y d n io w y  tra d y c y j 
n y  tu rn ie j szczecińskich d ru ż y n  koszyków k i 
o P ucha r O ZKosz.

Rekord
okręgu
„w y skakał“
Tymosiewicz

W CZORAJ w  HAU »p e r­
ło w e j rozpoczę ły się Z im o­
w e le k k o a tle ty c z n e  M i­
s trzos tw * O kręgu ju n io ró w  
4 sen iorów . Zaw ody b y ły  
c iekaw e, e ta ly  na dobrym  
poz iom ie i  przebiegały 
«praw nie . Jed ynym  m an ka­
m entem  by ła  duża absen­
c ja . K lu b y  w  da lszym  c ią ­
gu n ie  ro zu m ie ją , że n ie ­
w ażna Jest ilość zgłoszo­
nych , leez Ilość s ta rtu ją ­
cych. W czoraj zab rak ło  na 
sta re łe aż 12 zaw o dn ików  z 
AZS, a z Pogoni, SZS i  Po 
m orza — po  5. N ie  w ysta­
w ia  to  najlepszego śwjadec 
tw a  naszym  czołow ym  sek-. 
e j  om  1. a.

N a jb a rd z ie j w artościow y 
w y n ik  1 zarazem no w y re­
k o rd  okręgu „w y s k a k a ł”  
TYM O SIEW IC Z (AZS) w  
sko ku  w zw yż  — 185 cm. 
A u to re m  d ru g ieg o w y n ik u  
lepszego od reko rd u  b y ł ju ­
n io r  SZYM ANO W IC Z (Po­
m orze S targard), k tó ry  w 
b iegu ju n io ró w  na 800 m 
uzyska ł re zu lta t — 2.14,6 
«ek.

A  OTO pozostałe w y n ik i:  
JU N IO R K I: 50 m — I) K u ­
rzaw a (SZS) 7,4 sek., 2) Tom  
k o w ia k  (SZS) -,5: s ko k  w 
d a l — 1) Lem basów na (Po- . 
goi)) 5.09. 2) Jaw orska (SZS) 
4.41. JU N IO R ZY : 50 m  pp ł.
— l)  M aksym ów  S. (P og oń ); 
7.4, 2) N a rożyń sk i (SZS) 7.9; . 
s ko k  w zw yż: 1) Bednar- 
czuk  (Pom orze) 165 cm .. 2) 
Oałagus (Pomorze) ł  3) W ro 
c z y its k i (AZS) po 155. SE­
N IO R ZY : 50 m  pp ł. — U 
M aksym ów  R. (Pogoń) 6,9, 
2) Fachó ł (Pogoń) 7,2 : 800 m
— l)  Kosm aczew ski (Pom o­
rze) 2.09.2, 2) W iko w sk i (Po
goń) 2.10.8.

-  da l-

Mendalko
najlepszym
w zespole AZS-u

O S TA TNIO  A ka de m ick i 
Z w iązek S portow y zorgan i- 
to w a l we W ro c ła w iu  Ogól­
no po lsk i T u rn ie j w piłce 
ręczne j mężczyzn. Ogółem 
uczestn iczy ło  7 drużyn, 
ty m  zespół akadem ików  ze 
Szczecina. Szczecinianie w 
k o n k u re n c ji aż, p ię c iu  d ru ­
żyn  I- Iig o w ych  za ję li dobre 
w IV  M IEJSCE, W ys tąp ili 
•w następu jącym  składzie 
M en da lko , B ro n k , Z m itro -  
w icz , Latoś, Kobendza, 
B o rg uń sk i, Baska, Małasz- 
e ry c k i. M ys ło w sk i, N ow ic­
k i  ł  P ie trzn lak . T rene rem  
b y l p . U C ZC IW EK. Za n a j­
lepszych zosta li uznani 
M enda lko , Z m itro w icz  1 Ba­
ska.

Szczecin w y g ra ł: z- G dań­
sk iem  12:1, r. Poznaniem  
11:10, z O lsztynem  15:12, a 
p rze g ra ł: z K rakow em  7:20, 
z K a to w ica m i 5:19 i  z Wroo 
la  w iem  8:9. (k)

JU Ż  w  p ie rw szym  
d n iu  zacnotowano sensa 
cję. Jest n ią  porażka  
d ru ż y n y  M K S  O gn iw o  
w  sp o tka n iu  z  AZS-em  
P o lite ch n ika  w  stosun­
ku  52:47 (26:18). P u n k ty  
d la  zw ycięzców  zd o b y li: 
S zreder 16, Marcim iec 
11, B łogow sk i 8, W ilm a  
n o w icz  6, W an iew icz  5, 
W arzew icz  4, Z ie liń s k i 
2. D la  pokonanych  — 
G ołaś 14. Osuch 10, 
C h m ile w sk i 8, Jaszczuk 
7, F il ip c z y k  i  S tro ń sk i 
po  4.

W  d ru g im  meczu AZS 
I  pokona ł a m b itn ie  gra 
ją c y  zespół M ieszka 
60:39. P u n k ty  d la  zw y ­
cięzców  zd o b y li: Kusz- 
m a r 12, W ysock i 11, So 
bo lew sk i i  S iem aszko 
po 10, K ośc ie lny  7, Pa­
w la k  4. Żem o jdz in  3. 
S ym o c iu k  2, T u r  1. D la  
pokonanych  —  Oszuetp- 
w ic z  16, Woźmy 8, K o ­
z io ł 5, W in k ie l i  Lopa - 
c iń s k i po  4, P oźn iak 2.

N A  C IE K A W Ą  i  emo

c jo n u ją cą  g rę  m u s ili-  
śm y je dnak  poczekać do  
soboty. W czora jszy po­
je d yn e k  A -k la so w ych  
zespołów  M ieszka i Og­
n iw a  m óg ł się podobać 
n a w e t n a jb a rd z ie j w y ­
b rednym . O ba zespoły 
g ra ły  szybko, du żo  i 
c e łn ie  s trze la ły  —  n ie  
b ra k ło  też pom ys łow ych  
zagrań. B a rd z ie j am ­
b itn i,  n ie u s tę p liw ie  w a l 
czącv o każdą p iłk ę  w y  
chow am kow ie trenera  
K a m ize lich a  ju ż  od 
p ierw szego g w izd ka  ob ­
ję l i  p row adzen ie  i ,  choć 
w y s tą p il i os ła b ie n i b ra ­
k iem  środkow ego, roz­
s trzyg n ę li spo tkan ie  na 
sw o ją  ko rzyść 63:59 
(33:23).

W  d ru ż y n ie  zw ycięz­
ców  n a jb a rd z ie j podo­
b a ł się dynam iczny, e- 
fe k to w n ie  w chodzący 
na kosz sk rz y d ło w y  A n ­
d rze j K O Z IO Ł . O n też 
zd o b y ł n a jw ię kszą  ilość 
—  26 p u n k tó w . Dobrze 
w y p a d li też: W O Ź N Y  
OSŹUSTOWrCZ.

M E C Z  A Z S  I  —  AZS 
P o lite c h n ik a  zakończył 
się po n ie c ie ka w e j, cha­
o tyczn e j i  na Je d n ą  
b ra m kę “  prow adzone j 
grze, zw yc ięstw em  I l - l i  
gow ca w  s tosunku 65:35 
(36:9).

D Z lS  o  godz. 11 ostat­
n ie  mecze tu rn ie ju . G ra  
ją :  A Z S  P o lite c h n ik a —- 
M ieszko, A Z S  I  —  O gn i 
w  o. (ms)

| K o re k ta  g ra n ic  n ie  p rz e s ła n ia  
[p o trz e b  d z ie ln ic y

Będziemy zabiegali
o dalsze dwa MZBM-y
- mówi przewodniczący 
Prez. DKN Śródmieście

w ie rzch n ia  użytkow a 
jednego M Z B M -u  w in ­
na w ynosić  do  500 tys. 
m  kw „ u nas przekra­
cza ona m ilio n  m e tró w

Franciszek D ałkow ski « 3 - r s :
K O R E K T U R A  g ran ie  Śródm ieścia  je s t w  stręcza -  pod wzglę- 

dalszym  c iągu tem atem  rozw ażań. R adn i Ś ród- dem  a d m in is tra cy jn ym  
m ieścia  z a tw ie rd z ili w  g ru d n iu  p ro je k t odłączę w iększych tru d n o ś c i 
n ia  re jo n u  S toczni im . A d o lfa  W arsk iego  do N aras ta ją  jednak k łopo- 
d z ic ln icy  aadod rzańsk ie j i  p rzy łączenia (z Pogod ty  z zapew nien iem  d la  
na) do Ś ródm ieśc ia  — Pom orzan. każdego z nich odpo­

w iedn iego  zaplecza. Po-
— -------- 1 | SESJA M R N  zaak- trzeba dodatkow ego

cep tow a ła  osta tn io  do - sp rzę tu  i  zw iększonych
d a tk o w y  p ro je k t —  dostaw  m a te ria ło w ych
zm ianę g ra n icy  zachód- na ka p ita ln e  i bieżące
n ie j.  ta k  aby p rzebiega re m o n ty  zabudowań, 
la  ona A l. Bohaterów ' B ędziem y je dnak  za- 
W arszaw y, u l. W a w rzy  b ie g a li o to  us iln ie .

Na p ra w o  most,

na f» W O most

Nowe
inwestycje
ko le jo w e

Rajd gwiaździsty 
automobilistów

Ziem Zachodnich
7  W YJĄTKO W O  C IE K A ­

W Ą  in ic jia tyw ą  w ys tąp ili 
działacze szczecińskiego o- 
k rę g u  A u to m o b ilk lu b u . A u - 
to m o b lliśc l nasi zapropono­
w a li bo w iem  organ izow an ie 
do rocznych ra jd ó w  spo rto ­
w o-tu rys tyczn ych  d la  cz łon­
k ó w  p ię c iu  a u to m o b ilk lu ­
bów Z iem  Pó łnocno-Zachód 
n ich . P ie rw szy ra jd  będzie 
im prezą zapoznawczą dla 
au to m o b ilis tów  Poznania, 
Z ie lon e j G óry, Bydgoszczy,

N ÍF D llE lN l
tiU,nD TH ffi
S n O V t Z M K i  1

DO T U R N IE J U  o p u ­
ch a r ju n io ró w  G K K F iT  
vj boksie  zg łos iło  się 
okręgów . N ie będą s ta r­
to w a ły  je d yn ie  reprezen  
fa c je  Szczecina, K o sza li­
na  i  O lsztyna , {P A P )

L E K K O A T L E T Y K A

H A L A  SPORTOWA (u l. Na­
ru tow icza ) — H alow e M i­
s trzostw a O kręgu w  L e kko ­
a tle tyce  — godz. 10.80.

S IA TK Ó W K A  
A  k lasa  kob ie t
S A LA  SZK O ŁY  PODST. 
NR 6 (u l. Jag ie llońska) — 
godz. I I :  LZS  Dąb ie — LZS  
Po lice , godz. 12.00: C zarni 
Szczecin — Z n icz S targa rd . 
S A L A  SZK O ŁY  PODST. 
N R  8 (A l. P iastów ), godz. 
11.00: Pom orze — M ieszko, 
godz. 12 00: W SR — S pó jn ia  
S targard .

I I I  L IG A  M ĘŻC ZYZN

S A L A  WSR (u l. A rkoń ska  
1) — godz. 9.30. WSR —
B łę k itn i S targard , godz. 
10.30: Łącznościow iec — 
ctte r L ip ia n y .

KO SZYK Ó W K A

SA LA L tC . IM . M IES ZK A I  
(u l. H. Pobożnego) — godz. 
12.00 — d. c. tu rn ie ju
OZKosz.: P o lite ch n ika  — 
M ieszko oraz O gniw o 
AZS Sw.»*ohu .

Koszalina i  Szczecina. R a jd  
będzie d w u d n io w y  i  p u n k ­
tem  zbo rnym  będzie W alcz 
w  w o j. kosza lińsk im  -  m ia­
sto położone na jba rd z ie j 
cen tra ln ie  d ła  w szystk ich  
ok rę g ó w  w spó ło rga n izu ją ­
c ych  tę  im prezę.

A tTTO M O B IŁlS C I szcze­
c ińscy z w ró c ili się «  p ro ­
te k to ra t nad tą  im prezą do 
posła Izyd o rczyka . p n e w . 
T ow a rzystw a R ozw o ju  Z iem  
Zachodnich . Rajd bow iem  
m a na celu zapoznanie r a j­
dow ców  z ca łe j P o lsk i -  
a  w  p rzysz łośc i i  au torao- 
b ilis tó w  zag ran icznych — i  
osiągn ięc iam i gospodarczy­
m i i p ię kne m  Z iem  Za­
chodn ich.

Niezależnie od  p u n k ta c ji 
In d yw id u a ln e j w  poszcze­
gó lnych klasach na jlep s i 
k ie ro w c y  poszczególnych 
ok rę gó w  w a lczyć będą o 
pucha r p rzechodn i.

R ajd będzie d w u dn iow y  
-  w  p ie rw szym  d n iu  z jazd 
gw iaźdz is ty  do  Wałcza. W 
d ru g im  d n iu  p ró b y  spraw - 
noścl Jazda na szybkość 
itp .  W ra jd z ie  będą m og li 
b rać rów n ie ż  u d z ia ł auto- 
m o b ilis c i- tu ry i c i, k tó rz y  nie 
będą s ta rto w a li w  p u n k ta c ji 
m is trzo s tw  okręgów .

W ieczorem  pierwszego 
dn ia  a u to m o b ili*«  o rg a n i­
zu ją  w  W ałczu Im prezę roz­
ry w k o w ą  i  w spó lny  w ieczo­
re k  zapoznawczy. W r a j­
dzie będą jed na k  m og li 
b rać ud z ia ł ty lk o  posiada­
cze sam ochodów zrzeszeni 
“  Au tom «hHklut>ie.

D Z IĘ K U J E M Y .m

za p o zd row ien ia  siat 
k a r to m  Pogoni z obo- 
zu w  Z ie lo n e j Górze 
przesłane sym patykom  
s ia tk ó w k i ł  zespołow i 
re d a kcy jn e m y . Ż yczy­
m y ja k  na jlepszych  
sukcesów  w  tegorocz­
nych  ro zg ryw ka ch  m i­
s trzow sk ich  I  Uffi.

Szczecin do
♦  przedmieść
#  centrum kraju

B U D O W A  dw óch m o­
s tó w  ko le jo w ych  n? 
O drze  i  P a rn icy  w cho ­
d z i w  końcow ą fazę. “  
c h w ilą  zakończenia ro ­
b ó t nastąpi usp ra w n ie ­
n ie  p racy  szczecińskiego 
w ęz ła  ko le jow ego.

Przed« w szys tk im  
Szczecin n ie  będzie ju ż  
s tac ją  końcow ą, na k tó  
re j trzeba przetaczać pa 
row ozy . Z  D w o rca  G łó w  
nego pociąg i będą prze ­
b iega ły  na d ru g ą  stronę  
O d ry  bez żadnych  prze­
szkód, a d a le j przez 
p o r t  w  k ie ru n k u  po łud ­
n iow y™ . W  te n  sposób 
p rz y b liż ą  się do  nas. i 
to  znacznie, P od iuchy, 
a co  za ty m  —  G ry f i­
no, K os trz y  ń, Z ie lona  
G óra  (obecnie w  ta m ­
ty m  k ie ru n k u  jedz ie  się 
przez Dąbie).

Zakończen ie  ro b ó t m o 
s to w ych  będzie m ia ło  
ró w n ie ż  duże znaczenie 
d la  p racy  b u d u ją ce j się 
m o tow ozow n j na W zgó­
rzu  H e tm ańsk im . L o k o ­
m o ty w y  sp a linow e  do­
jeżdża ją  te ra z  s tam tąd  
do Szczecina ró w n ie ż  
p rzez Dąbie, bo in n e j 
d ro g i n ie  ma.

W  efekcie , in w es tyc je  
te, n ie  ty lk o  skrócą  o 
k i lk a  k ilo m e tró w  do ­
tychczasow e tra sy  do­
ja zd ó w , lecz także ba r­
dzo znacznie zw iększą 
opera tyw ność gospodar­
czą p a row ozow n i całego 
w ę z ła  szczecińskiego.

___• (b)

W ielka
hurtow n ia
farmaceutyczna
p o w s ta n ie
na Dębogórskiej

W 1951 ROKU w  okręgu 
szczecińskim sprzedano le­
ka rs tw  za 18 m in  z ł. a w 
ro k u  ub ieg łym  — za 100 
m ilio n ó w . A k tu a ln y  leko ­
spis lic z y  Około 2 tys . po­
z y c ji. Bardzo w ie le  le­
ka rs tw  przepakow uje się i 
dozuje w  tzw . lab ora­
to riu m  ga lenow ym  przy 
Szczecińskim  Zarządzie An­
te k  La bo ra to riu m  to  ob­
s ług u je  9 w o jew ództw  za­
chodn ich i  po łudn iow ych , 
zaopa tru jąc inne m iasta w 
maść pe n icy lino w ą , p rzy  go 
to w yw a ną  w  Szczecinie.

Szczeciński Zarząd Apte li 
adaptow ał w  ub. roku

n iak  , A l. W . Polskiego, 
Za lesk iego  w  k ie ru n ­
ku  S łowackiego.

—  Z m ia n y  te  jednak 
n ie  rozw iążą  w ie lu  na­
szych s p ra w , przede 
w szys tk im  w  zakresie 
m ożliw ośc i rem o n tó w  i  
ko n se rw a c ji bud yn kó w  
m ieszka lnych  o ra z  szkol 
nych  —  m ó w i przew od­
n iczący P rezyd ium  D R N  
Ś ródm ieście  p. F ra n c i­
szek D A Ł K O W S K I. P ro  
je k t  podz ia łu  naszej 
d z ie ln icy  na d w ie  —  o 
czym  . .K u r ie r “  p isa ł —- 
n ie  w chodzi obecnie w  
rachubę. N os im y się 
w ię c  z zam iarem  
pow iększenia ilośc i 
M Z B M -ó w  (w  Ś ródm ie ­
ściu ) z dotychczasowych 
dw óch  do czterech. Moż 
liw o ś c i is tn ie ją . Za rzą ­
dzen ie  M in is te rs tw a  Go 
spoda rk i K o m u n a ln e j o- 
kreś la , że przec ię tna  po

<b)

To nie 
MPRB nr 2

W  zw iązku z no ta tką  pt.
.P lomba bez ga ra” , M ie j­

sk ie  Przeds ięb iors tw o Re­
m on tow o-B udow lane n r  2 
w  Szczecinie nadesłało na­
s tępu jące sprostow an ie :

.P odajem y, te  przedsię­
b io rs tw o  nasze z lec iło  Za­
k ład ow i G azow nic tw a O krę­
gu Szczecińskiego podłącze­
n ie  d o  sieci m ie js k ie j bu ­
d y n k u  p rz y  u l. R oz tw o rliw ­
sk iego 24 po raz p ie rw szy 
w  d n iu  22.10.60 (L. Dz.
T-ŁS387/60). N a m o n it Ga­
zow n i o padanie w arun ków  
pła tnośc i, w d n iu  7.11.8# wy­
słano po no w nie  zlecenie 
<L, Oz. T —1/5875/60 — prze 
ty łk a  pocztowa N r  2086). In ­
fo rm u je m y , że Zak ład  Ga­
zow n ic tw a zobowiązany 
Je*t w  ciągu 48 godzin od 
c h w ili zgłoszenia podłączyć 
b u d y n k i do is tn ie ją cych  
M M I.

Oświadczenie, że nasi bu 
dow n iczo w ie zapom n ie li o 
ta k im  udogodn ien iu , ja k  
gaz w  m ieszkan iach je s t 
krzyw dzące i  p o d ryw a  na­
szą op in ię !

C ZW A R TE K . 26 S TY C ZN IA  
br. — godz. 10.30 1. O pełn —
(Zespół K u cze ry ), 2. V io le t­
te (Jan ina P lam a). 3. Rudy 
Joe t z ie lony w ia tr ,  t .  Tę­
sknota (Zesp. N atsch ińskie - 
“ “  ‘  G dy m ia łem  16 ia t 

Swobodowa). 6. Po­
d a ru j m i swe serce, 7. W ią­
zanka pieśni w łosk ich  
(chór Be lm onta ). ,

W TO R E K, 31 STY C ZN IA  
b r. — godz. 11.60, I .  po ran ­
n y  dzw onek (O rk . K . V la - 
eha), 2. M am bo Ita lir .n o  
(F ried e l H enscheli 3. Noc 
m iło śc i (M a rio  Lanza i 4. 
N iezapom ina jka  (M. M ir­
ska), 5. Późna nocą (W ła­
d im ir  T rosz in ). 6. Dziadek 
„S la sk ” ).

CŻW A RTT-K 2 LU TEG O  br.
— godz. 10.30, I .  Jarzębiną 
(Zesp. o. W.). 2. Zapnm* ? rVfiVaT 
m ana piosenka (J. Połom - - 
s k i), 3. Ż o łn ie rz  I panna 
(„W arszaw a '*), 4. La Pało- 

1 ma (R. Serrano) 5. Bana-

•  Dziś ostatnie 
filmy
rysunkowe 

®  „U progu 
życia“ nadal 
w „Delfinie”

•  „Krzyżacy” 
w „Bałtyku”

D Z IS IA J , w  o s ta tn im
d n iu  t rw a n ia  w  ..D e lfi­
n ie “  Przeglądu F ilm ó w  
A n im o w a n ych  d la  dzie­
c i w y św ie tlo n ych  będzie 
6 bajeczek k u k ie łk o ­
w ych i k resków ek pt. 
„W yc ieczka “ , „K ra w ie c  
N iteczka “ , „Szewc K o ­
p y tk o “ , „A w a n tu ra “  i  
„P ro fe s o r w  p a rk u “ .

D o roś li, na seansach 
popo łu d n io w ych  zobaczą 
f i lm y :  „Z m ia n a  w a r ty " , 
„ B u t" .  „P rzygoda m a ry­
narza“ . „P io tru ś  i zw ie r 
cia-dlo“  i  „M yszka  i  ko ­
te k “ .

•  *  *
W  P O N IE D Z IA Ł E K , 

na liczne  żądania w i­
dzów  ponow n ie  w e jdz ie  
na ekran  „D e lf in a “  dra 
m a t Bergm ana ,.U PRO 
G U  Ż Y C IA “  Ten obraz 
s łynnego tw ó rc y  szwed 
k iego  uzyska chyba re 
ko rdow ą  liczbę  w id zó w  
w śród  w szys tk ich  jego 
dz ie l, k tó re  dotychczas 
og ląda liśm y.

♦ •  •
T A K Ż E  na prośby 

tych , k tó rz y  n ie  obejrze 
l i  jeszcze „K R Z Y Ż A ­
K Ó W “  pod kon iec m ie­
siąca f i lm  ten w e jdz ie  
do „B a łty k u “ . Będzie to 
chyba os ta tn i, szansa 
obe jrzeń  i a tego na j  bar 
d z ie j fre kw rn cy jn e g - 
f i lm u  1960 roku .

Przed ty m  na ekrar 
k in a  Pogodna w e jdz ie  
now a kom edie polska 
„O S T R O Ż N IE  YETT“  
k tó ra  m ia ła  hyć wvśvvi. 
tla n a  w  „K osm osie “ , a 
do „K o sm o su " pó jdzie  
m y na „H IS T O R IE  
W S P Ó ŁC ZE S N A “  reż 
W andy Jaku b o w sk ie j 
f i lm , k tó ry  b v ł p ie rw o t 
n ie  przeznaczony d' 
„ B a łty k u “ . (aż’

PRZESZKODA

Bardzo m i się podoba ła przebudź*»
wa A l. W ojaka P o lskiego p rzy  „G ry *
fie ”  u zbiegu u l. Jag ie lloń sk ie j. A le .., 
na rogu A l. W ojska Po lskiego 1 Ja­
g ie llo ń sk ie j, naprzeciw  „D e lika tesów ** 
s to ją  dw ie bu dk i te le foniczne. I ta 
w łaśn ie , w ed ług m ojego zdania, n i*  
s to ją  we w łaśc iw ym  m ie jscu. O soby 
starsze, kob ie ty  z wózkam i, a szcze­
gó ln ie  k ie ro w cy  złorzeczą, nie w idzą 
bow iem  po jazdów  jad ących od s tro ­
ny  p i. P rzy jaźn i. A o w ypadek n ib  
trudno .

K a z im ie rz  W O LS K I 

M IŁ E  OTOCZENIE

W  K lu czu przy  u l. R ym a rsk ie j «1 
tydz ień tem u padł koń. k tó ry  do tych ­
czas leży na podw órzu . „Spacerują** 
-sobie po n im  k u ry , kaczk i, św in ie . 
Na d o m ia r złego w  podw órzu ty m  
zn a jd u je  się s tudn ia , z k tó re j czer- 
p ie  wodę ok. dziesięciu rodz in .

Zapraszam y do nas M ie jską  S tację 
San ita rno  - Ep idem io logiczna.

M ieszkańcy K L U C Z A

C zy te ln ik  z Po lic, Osiedle n r  i  u l, 
P iaskow a 13. Podał Pan nazw isko 
siacia, a zap om n ia ł © sw oim . P ros im y  
Ust uzupe łn ić . y

P. Jan M a jew sk i, Św inou jśc ie . Spra­
wę przekaza liśm y do rozpatrzen ia W y 
d z ia łow i K u ltu ry .

P. B enedykt K u k liń s k i, Szczecin.
R adzim y skon taktow ać się z Po lsk im  
Z w iązk iem  G łuchych, k tó ry  m ieści 
się w Szczecinie p rzy  A l. a . Czerwo­
ne j 7. Na pew no p rzy jd z ie  Panu z  
pomocą, ,

P. Franciszek Puzew lcz, Szczecin.
s z k ó f -Przekazaliśmy na budow ę

P. M ik o ła j Pokało. Spraw ą zainte­
resowaliśm y M ie js k i W ydzia ł Z dro-

Pokrótce
,NOW F tiję c ie  e lek tronc 

ności p ie rw ias tków ’ 
ik o w y  pod ,» 

tytułem  w ygłos i d r  a 
t  ¡n z iN s K A  w  noniedzla-

leg łe pom ieszczeni* m itg a z y ' » »  Ser ran o) 5. R sn*. n(u p^ iskte ’^ 8 T o  w a n ­
nowe przy  u l.  D ębogórsk ie j. na Be-lafonte), 6. M e si wa Naukow ego k tó re  od
urucham ia jąc w  n ich  Jedna | siarczy ci sil (L id ia  Wys«c pedzte się w  K lu b ie  Prac w  

lękw ych  w  P o lsce ! ka t ,7. Sewastopoł&ki w a lc ' n tków  N au k i p rzy  u l, W iel
jso io lske jih m in w n i la rm acauw cznych . I (Jem y Ot»),

Z A C H Ę C O N Y  rek lam ą , w p a ­
d łe m  na obiad d r  .¿Szczecinian!ci’*. 
Owszem  ła d n ie : szkło , n ik ie l  
błyszczące p o k ry w k i. S A M B  A R  
ja k  s ię  p a trzy  sam p łacisz , sam  
nosisz ta le rze , sam jesz. N aw e t 
dość sm acznie i  ja k b y  ¡»drobinę 
ta n ie j n iż  w  lo ka la ch  I  ka tego rii, 
ty le , że — no m ó j p ry w a tn y  o ust, 
n ie  liczący  się z re ce p tu ra m i — ja  
tu ln ie  mało.

I  n iespoko jn ie .
Siedzę na  w yso k im  s to łku , 

jem , aż tu  podchodzi w ys o k i d ry ­
b las z k ie lis z k ie m  w  ręku .

—  D a j d ychę ! — m ów i.
—  A po co?
—  D a j dychę! C h lapn iem ! — T u  

P iig ro z ii m i bute lką .
Jakoś sp łauńłem  faceta, p rze­

n iós ł się do sąsiada. A  sąsiad do  
m nie  ta k :

—  Dać m u w  m ordę?
—  A p i ł  pan? — pytam .
—  Skądże znow u!
—  T o le p ie j n ie , bo p rzy jd z ie  

w ładza porządkow a, weźm ie pa­
na za m a jtk i i  pow iez ie  do izb y  
w ytrzeźw ień , a tam  drogo i  n ie p rzy  
jem n ie . Co za sens pchać się w  ka  
f ia n !

In n i s a m b a rm ri goście b y li te ­
go samego zdania, w ięc obeszło 
ste bez a w a n tu ry , d ryb la s  k u p ił  
grzane p iw o  i  poszedł w  ką t. 
gdzie grupa byw a lcó w  u rządz iła  
*>b ie tzw . S A M P IJ  <T a n io ;  bez 
m arży  k u p u je  się ć w ia rtk ę  w  po­
b lis k im  S A M S P O Ź U  i  w  c iep le  
'i A M  B A R U  bez p rzeszkód  u>ypi*

Bez przeszkód! B u fe tow a  —  trę  
ł-łe dziewczę  — m a stracha, k ie -  
ro w n ik  S A M  n ie  da ra d y  i  n ie  
ma odw agi, goście n ie  chcą aw an  
‘ u r i fez Się bo ją  T y lk o  m ilic ja  
czuw a! ...nad p rzestrzegan iem  
o^zepisów drogow ych.

Więc upraszam  pana d y re k to ra  
U A S T R O N O M II. żeby p rz y w ró c i? 
‘■ustaneję tzw . tc j/k id a ily .  Na po­
czątek — w ła śn ie  w  „ Szczecinian  
'e ” . gdzie pod now ą fo rm ą  samo­
obs ług i panoszy  się stare p ija ń ­
s tw o  i  a w a n tu rn lc fw n . O ko liczn i 
lo ka to rzy , k tó rz y  od la t się skar-

nn chu lig a ń sk ie  w y b ry k i w  re -  
'o n ie  p lacu Zgody, zgodnie tranu  
d y re k to ro w i podz ięku ją .

. £ £ Y o r r j  ' ł



W  największym
mieście świata
(Korespondencja własna API)
T O K IO , W  S T Y C Z N IU

C ZY  m ożecie sobie w yo b ra z ić  10 m ilio n ó w  lu  
d z i s tłoczonych  na obszarze ob e jm u ją cym  30 k i ­
lo m e tró w  k w a d ra to w y c h ?  Z  trudem , p raw da? 
A  przecież ty le  w ła śn ie  lu d z i ży je  na obszarze 
T o k io , s to licy  Japon ii.

C IAS NO !

C I, k tó rz y  na rzeka ją  na 
t ło k  w  tra m w a ja ch  czy w  
sklepach, n iech  będą szczę­
ś liw i, że n ie  m ieszka ją  w  
T o k io . To, co się dz ia ło w 
na szym  m ieście pod kon iec 
ro k u , przechodzi w szelk ie 
w yob ra żen ia .

W  now oroczną niedzie lę 
n i  m n ie j n i w ięce j ty lk o  
p ó łto ra  m ilio n a  lu d z i — 
prze w a żn ie  u rzę dn ikó w  z 
ro d z in a m i — prze w in ę ło  się 
przez sk lepy, ku p u ją c  upo­
m in k i d la  sw ych b lis k ich  
ł  d la  zw ie rzchn ikó w  w  b iu ­
rze . (W Jap on ii is tn ie je

dzień N owego R oku). Jeden 
ze sk lepów  w  zachodnie j 
części T ok io , o d w ied z iło  w 
c iąg u  jednego dn ia  400 ty ­
s ięcy k lie n tó w .

T ło k  pa nu je  zresztą nie 
ty lk o  w okre s ie  św iątecz­
n y m . Codziennie przez u l i­
ce T o k io  prze lew ają  się 
n ieprze liczone tłu m y . Chcąc 
dostać się do ka w ia rn i czy 
te a tru , trzeba rozpychać sdę 
ło k c ia m i, au tobusy i  tra m ­
w a je  o  każdej porze oble­
p ione są „w in o g ro n a m i” .

W T o k io  zużyw a się w ię ­
ce j e le k tryczno śc i na neony 
n  ż w  ja k im k o lw ie k  in n ym  
m jeśc ie  ka p ita lis tyczn eg o  
św ia ta . G dy zapada 
zm ie rzch, na w szystk ich  
n ie m a l budyn kach  ro zb ły ­
sku ją  tys iące  św iate ł. G ra­
na tow ą czerń nocy przec i­
n a ją , n iczym  feeryczne pa­
w ie  ogony, czerwone, b łę ­
k itn e , srebrzyste i zielone 
fa je rw e rk i neonów . Na ro ­
gach u l ic  rozbaw iona m ło ­
dzież tańczy p rzy  dźw ię­
kach  m u z y k i jazzowej,,

W  C IEN IU  NEONOW

go przeds ięb iors tw a prze­
m ysłow ego -  ale przecież 
zm uszony jestem  kupow ać 
sobie m odne ub ran ia , gdyż 
muszę ro b ić  dobre w raże­
nie na swoich zw ierzchn i­
kach. Muszę też od czasu 
do czasu zaprosić k lie n tó w  
przeds ięb iors tw a na ko la c ję  
do res ta u ra c ji. Z a  to  w szyst 
k o  p lace sam 1 p ieniądze 
u la tn ia ją  się ja k  w oda” .

O L IM P IJS K IE  KŁO PO TY

SKORO jpiż Jesteśmy przy  
od w iecznym  tem acie bra ku  
pieniędzy, bo lączka ta  tra ­
p i rów n ie ż  b u rm is trza  T o­
k io , Buy ta ro  Azum ę. Pod­
czas kam p an ii w ybo rcze j 
do rad  m ie jsk ich  Azum a 
zobow iązał się, że uczyn i 
w szystko  co będzie w Jego 
m ocy, aby Ig rzyska  O lim ­
p ijs k ie  w  T o k io  zorgan izo­
wane b y ły  „n a  m edal” . 
Teraz jed na k  Azum a nie 
bardzo w ie, skąd wziąć na 
to  fundusze. Z ap roponow ał 
n a jp ie rw  w prow adzenie to ­
ta liza to ra  sportow ego, ale 
p ro je k t sp o tka ł się z ost­
r y m  sprzeciw em  kob ie t, 
k tó re  ob a w ia ją  się, że m ę­
żow ie  przegra ją  w szystk ie  
p ieniądze w „ to tk a ”  i  za­
m ia s t w ynagrodzen ia  na 
pie rw szego p rzyn io są do 
dom u pusta kopertę .

W obec tego Azum a w y ­
m y ś lił coś Innego -  w yda ł 
zarządzenie o zw iększeniu 
k a r  za przekroczen ie prze ­
p isó w  ru ch u  u licznego. W 
zatłoczonej m e tro p o lii o  ta ­
k ie  przekroczen ie p rze p i­
sów n ie  tru d n o  — k a ry  sy­
pać się w ięc będą Jak z 
rękaw a , a uskładane z tego 
fundusze zostaną przezna­
czone na p o k ryc ie  w yd a t­
k ó w  zw iązanych z urządze­
n ie m  O lim p iady.

W 1958 ro k u  ty lk o  65,7 w y ­
pa dkó w  dezyn te rii.

„T o k io  -  p isa ł znany u- 
czony 1 k r y ty k  jap oń sk i, 
b y ły  re k to r  un iw ersy te tu  
Hosei, p ro feso r Hyce Ouchi 
-  je s t n a jw ię kszym  m ia ­
stem na św iecie. Jest to 
Jednocześnie m iasto , gdzie 
na jszybc ie j t n a jła tw ie j 
m ożna osiągnąć fan tastycz­
ne zysk i m ate ria lne . Ale 
zarazem Jest to  na jba rd z ie j 
n iezdrow e, na jb a rd z ie j za­
cofane pod w zględem  h i­
g ieny m iasto  na św iecie” .

SHOGO S A K A T A

„ n \ & h  in

N A J. N A J  N A J...

JEST jtednak i  druga s tro ­
na  m edalu.

W tym  m ieście bajecznie
o św ie tlon ym , ko lo ro w ym , 
huczącym  gw arem  1 szu­
m em  tys ięcy  po jazd ów  — 
p ra w ie  p ó łto ra  m ilio n a  lu ­
dz i p rzym ie ra  g łodem  — .Łeb 
z a ro b k i n ie  wynoszą nawet 
5 tys ięcy  je n ó w  m iesięcz­
n ie . Na s ta c ji k o le jk i pod­
z iem ne j Ueno bezrobotn i 
śpią pokotem  na z ie m i w 
zim ne noce s tyczn iow e.

R ów nież i  c i ,  k tó rz y  w 
dzień N owego R oku ob le­
ga ją  la d y  sklepow e w  po­
szuk iw a n iu  u p om inkó w , n ie  
zawsze są szczęśliw i. B a r­
dzo często tru d n o  im  zw ią­
zać kon iec z końcem .

„W ie m , że w ie lu  lu d z i m l 
zazdrości, bo jes tem  dobrze 
U brany — po w iedz ia ł m l 
u rzę d n ik  pew nego w ie lk ie -

N A  S A M Ą  O lim p iadę mo­
że starczy p ien iędzy, ale 
n ie  sta rczy ich na pewno,
aby do tego czasu usunąć 
jedną z n a jw ię kszych  bo­
lączek T o k io  -  przestarza­
ły  system  ka n a liza cy jn y . 
W styd pow iedzieć ale ty lk o  
20 proc. m ieszkańców  cen­
tru m  T o k io  -  o  pe ry fe ria ch  
le p ie j n ie  m ów ić  -  posiada 
kan a liza c ję  w  m ieszka­
niach.

N ic  w ięc dziw nego, że 
ep idem ie  zb ie ra ją  ob fite  
żn iw o , zw łaszcza w  okresie 
le tn im , W  1958 ro k u  Japo­
n ia  przodow a ła  na św iecie 
pod względem  Ilośc i zacho­
ro w a ń  na dezynterię  (119,9 
w ypa dkó w  na 100 tys ięcy 
m ieszkańców ), w yprzedza­
ją c  M eksyk , gdzie na 100 
tys ię cy  m ieszkańców  b y ło

CZĘŚĆ skonfisKow anego 
przez w ładze kubańsk ie  
„a rse n a łu ”  te rro rys tó w . Ca­
la  b roń i m a te ria ły  w y b u ­
chow e są p ro d u k c ji USA. 
M . in . zabezpieczono tra n s ­
p o r t am e ryka ńsk ich  papie­
rosów . „N ie w in n ie "  w yg lą ­
da jące paczki papierosów  
„E D E N ”  — to  bom by, k tó ­
re te rro ry ś c i m ie li po drzu­
cać w n a jb a rd z ie j ru c h li­
w ych  punk tach  H aw any.

A OTO fra g m e n t zniszczo­
nego przez te rro rys tó w  
w nę trza dom u tow arow ego 
w H aw anie. Jak doniosły 
przed k i lk u  dn iam i depe­
sze, eksp lodow a ła  tam 
bom ba am e ryka ńsk ie go po­
chodzenia, podrzucona przez 
ko n trre w o lu c jo n is tó w .

N IE  N A L E Ż Y  zasypiać w  nocy, je ś li n ie  m ożna 
przespać je j  ca łe j. S z w e jk  ta k  się rozespał w  po 
ciągu, że i  te raz d rzem a ł, słysząc ty lk o  p ią te  
przez dziesiąte, co p a n i R ippe  m ó w iła . O trze źw i 
ło  go dop ie ro  w e jśc ie  do p o ko ju  d raba  z p o w i-  
ch rzoną  czupryną , k tó ry  m u  poda ł o lb rz y m ią  
łapę  i  pow iedz ia ł, że s ię  n azyw a  H e rb e rt H a u p t 
s te in . Z a  jego  p lecam i, w  ra m ie  o tw a rty c h  d rz w i 
p ry w a tn e g o  sa lo n iku  p a n i R ippe, p rze w in ę ła  się 
dużych  ro zm ia ró w  p a n ienka  z papierosem  w  
ustach. K rz y k n ę ła  H e rb e rto w i „P a  m i lu tk i “ ! i  
s k ie ro w a ła  ku  schodom.

— No to  kochana p a n i R ippe  ju ż  lecę, bo  m o­
je  • zw ie rz a k i za m ną tęskn ią , — rz e k ł wesoło 
H e rb e rt H aupts te in . N ie  może sobie p a n i w yo­
braz ić , i  pan szanow ny też, ja k ie  to  do m n ie  
p rzyw iązane . P ow iedzm y A r tu r ,  p a w ian  z w y ­
spy B orneo, p ó łp ią ta  ro ku . M a łzy  w  oczach 
i  piszczy ze z m a rtw ie n ia , je ż e li go ra n o  n ie  po- 
głaszczę p rzy  sp rzą tan iu  k la tk i,  uda jąc , że za­
pom n ia łem . A lb o  ży ra fa  H e ld  k toś może po­
w iedz ieć byd lę , żre  s iano i  liśc ie , a ja k  na m n ie  
czasem popa trzy  ze s w o je j w ysokości, to  zupe ł­
n ie  ja k  sarna, i  w  d oda tku  zakochana.

— Pan H e rb e rt k ie ro w a ł się na w e te ryna rza , 
— p o in fo rm o w a ła  p a n i R ippe  S zw e jka  n ie  bez 
dum y.

— A  ta k , m ia łe m  ta k ie  życzenie, ty lk o  że m l 
n ie  s ta rczy ło  ś rodków  tu  — u d e rzy ł się po k ie ­
szen i i  tu  — s tu k n ą ł się w  czoło.

K ła n ia m  się ś liczn ie , w  środę znow u za w i­
ta m , a le  ju ż  z inną , ta  n iezupe łn ie  m i s ię  po­
dobała.

— M łodz ież, m łodz ież, — p o k iw a ła  p an i R ippe 
g łow ą  z p o b ła ż liw y m  uśm iechem . — N ig d y  to  
n ie  je s t zadow olone, zawsze szuka now ych 
idea łów ... P okó j będzie go tów  za trz y  m in u ty .

S zw e jk  u d a ł się w  m iędzyczasie do u b ik a c ji,  
w  k tó re j w is ia ł napis g o ty c k im i l ite ra m i, na 
t le  n ieza p o m in a je k  i  l i l j i :  „V e rg iss  n ic h t d ie  
S a u b e rke it und  knoepfe  zu D e in  ganzes K le id “ .4) 
JV jego  p o ko ju  też z n a la z ł Dodobne ozdoby. Na«.,

p is nad łó żk ie m  o p ie w a ł „M o rgens tunde  ha t 
G o ld  im  M unde“ , a  nad  um yw a lką  „K o p f  a u f 
dem  K issen u nd  re ines Gewissen“ .**) S zw e jk  
po nam yśle pow ies ił p ierw sze hasło nad um y­
w a lk ą , a d ru g ie  nad  łó żk ie m , uw aża jąc, że ta k  
będzie le p ie j, poczem po ło ży ł się spać.

R O Z D Z IA Ł  V I I I

w  k tó ry m  S zw e jk  spędza noc 
w  m a łp ie j k la tce.

S zw e jk s ta w ił się w  ho te lu  „E den" o ósmej 
zam iast o p ią te j. C zekał tam  na n iego lis t, na­
p isa n y  w łasnoręcznie przez Roppa i  pow iada­
m ia ją c y  go, że jego  szef będzie z a ję ty  w  ciągu 
na jb liższych  dn i spraw am i czysto osob is tym i i  
n ie  chce go w idz ieć . W  kopercie znalazł też 
tro ch ę  p ien iędzy.

P ostanow ił wobec tego  zw iedzić m iasto i  po 
k i lk u  m inu tach  zna laz ł się na szerok ie j u lic y  
z  m nóstwem  e leganckich sklepów, k in , restaura­
c j i  i  k a w ia rn i. B y ł to  Kurfuerstendam m . gdzie 
r e j  w odz ili esesowcy i  lo tn ic y , w ym ien ia jący

*) P a m ię ta j o czys taśd  i  zapnij w szystk ie  gu­
z ik i.

**) G odzinna po ranna  ma złoto w  ustach. 
.G łowa na  poduszce i  czyste  sum ienie.

S Z E R O K O  zakro jona  
akc ja  te rro rys tyczn a  i 
k o n trre w o lu c y jn a  na K u  
b ie , organ izow ana przez 
re a k c y jn e  e lem enty 
U S A , akc ja  k tó re j ja ­
s k ra w y m  prze jaw em  b y ł 
w yb u ch  bom by w  dom u 
to w a ro w y m , w  H aw an ie ,. , , , . . .  . . i c i im j i iu w  iia u
z o s ta ła  s z y b k o  z l ik w id o  słuchanie. Jak w idz im y  .....
w a n a  p rz e z  w ła d z e  r e -  zd jęc iu , są to  przeważnie
r m h l i l r i  lud z ie  m łodz i, ku p ie n i ~
p u u iu s u  am erykańsk ie  do lary .

HiezwySiii przesiedleńcy
z A ndów

dostarczą cennego futra
SZY NS ZYLE — to  rzad k ie  A nd. Ze w zględu na w ar- 

bardzo zw ie rzą tka  fu te rk o -  tość Ich fu tra  szynszyle ho- 
we. O jczyzną szynszy li są dujie się w n ie lic zn ych  fe r- 
suche, kam ien is te  1 tru d n o  m ach S tanów  Z jednoczo- 
dostępne re jo n y  gó rsk ie n ych  i  n ie k tó rych  k ra jó w  

E u ro py  Zachodnie j.

F u tro  szynszy li ma ba r­
dzo gęsty, jed w ab is ty , sre- 
b rzysto-szary w łos i  na ry n  
k u  św ia to w ym  w ysoko jest 
cen ione. Jedna skó rka  szyn 
szy li kosztu je  dziś ty leż , 
co 5—6 fu te r  k u n y .

Z w iązek R adziecki zaku­
p i ł  n iedaw no znaczną p a r­
tię  ty c h  d ro g ich  zw ierzątek 
w  Stanach Z jednoczonych 
1 sam olotem  przew ióz ł je  
do K irow a . C hw ilow o zo­
s ta ły  one umieszczone w 
zakładzie In s ty tu tu  nauko­
wo-badawczego surowców  
zw ierzęcych i fu te r . W na j 
b liższym  zaś czasie zostaną 
przesiedlone do budu jące j 
się spec ja ln ie  d la  n ich  fe r ­
m y  pod K lrow e m .

Po zaa k lim a tyzow a n iu  się 
m n ie jsze  g ru p y  szyn szy ll-  
przesiedleńców  przekaże się 
do różn ych  gospodarstw  
ho do w li zw ierzą t fu te rko ­
w ych  na te ren ie  całego 
kra jiu .

Część szynszy li będzie 
os iedlona na  w olności w 
suchych gó rsk ich  m ie jsco­
wościach Ś rodkow e j A z ji, 
k tó re j w a ru n k i k lim a tycz ­
ne i p rzy rod n icze  są z b li­
żone do o jczys tych  s tron 
tego zw ierzą tka . (b)

bezustannie i  z w ie lk im  anim uszem  h it le ro w ­
sk ie  pozdrow ien ia . N a w erandach ka w ia rn i sie­
d z ia ły  m iodsze i  starsze dam y, p rzyg lądające 
się im  z aprobatą  i często darzące je  uśmie­
chem. Szw ejk n ie  czuł się dobrze w  te j atmosfe­
rze. P ostanow ił pojechać do in n e j dz ie ln icy , 
gdzie m ieszkają ludz ie  prości, i  znaleźć tam ja ­
kąś gospodę, gdzie m ógłby napić się piwa. 
W s ia d ł do autobusu, licząc  na to. że go za­
w iez ie  na ja k ie ś  przedmieście. Tak się też sta­
ło . Z na laz ł się na u lic y  dosyć ponure j, b iednej 
— z dwoma rzędami szarych, p raw ie  jednako­
w ych  pocze rn ia łych  domów. W  bramach i na 
u lic y  b a w iły  się dosyć w ychud łe  dzieci, ska­
cząc bez w ie lk iego  o żyw ie n ia  przez sznurek. Po 
za tym  u lica  p raw ie  pusta, czasem ty lk o  m ija ł 
go ja k iś  ro b o tn ik . Na murach i  tu  b y ły  h itle ­
ro w sk ie  p la ka ty , ale bardz ie j rzucały się w 
oczy n ieudo ln ie  zamazane nap isy czarną lub 
czerwoną fa rbą . Przeważały s łowa „N ie d e r m it 
H it le r !  i  „R o t F ro n t! '* )  N a je d n e j ze ścian 

u jrz a ł następu jące  hasło, w ym alow ane, d la  od- 
m iany , farbą k o lo ru  m a jow e j z ie len i:

Es lebe H it le r  und F rau le in  Emma Sauer- 
k ra n tz !"* * )

D rugą część napisu k toś  us iłow a ł b y ł zama­
zać czarną fa rbą, a le  w sku tek ja k ich ś  reakc ji 
chem icznych, a może i bez n ich , zie lona barwa 
z w yc ię ży ła  i  ja śn ia ła  na czarnym  tle  jeszcze 
w y ra źn ie j.

S zw e jk  o d czy tyw a ł w ła śn ie  to  p ryw a tn e  życzę 
n ie , gdy s tanęło za n im  dwóch n iem łodych ro ­
bo tn ikó w .

, “  Dobre, co? -  z a p y ta ł go jeden z n ich .
—  Ja  jestem n ie  tu te jszy , — odrzekł Szwejk 

ostrożnie.
— A , n ie  tu te jszy . Skąd przyjechałeś?

, -  Z  P ragi.
— N o to  żadna różnica. Praga ju ż  też do nas 

należy. C a ły  ś w ia t będzie do nas należał, je ś li 
nas ty lk o  p rzedtem  d ia b li n ie  wezmą. W idz ia ­
łeś naszego G oeringa z dużym brzuchem?

*) „P re cz  z H itle re m !" — „C ze rw ony  F ro n t!"
**) „N ie c h  ży je  H it le r  i  Panna Emma Sauer- 

k ra n tz l"

t e - n .

—  Czy się pan n ia  
w styd z i napadać na  s ła ­
bą kobietę?

—  ...N iech ja  c ię  jesz­
cze raz z łap ię  na tym , że 
dodajesz do ko sm e ty ­
kó w  m a tk i cem entu!

—  Ręce do gó ry  i  bez 
szum u!
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—  M am o, to  ty?  A ja
się w ła śn ie  chc ia łam  do  
c ieb ie  w yprow udzić ...
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—  P rzestań huśtać, b<; 
znow u dostanę m orsk ie j  
choroby...

-— Z  o k a z ji dziesią te) 
pró b y  ucz iećzk i p rzeka­
zu jem y panu ten  z ło ty  
p i ln ik f
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